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Niespełna. tydzień dzieli nos od dn„ai któiy 

'ziióyz przyniesie nieWal* fortunę posiadaczom 
|o«ów loterii klasowej, zakupionych w kanto­
rze »Klasówka* w Krakowie, Karmelicka 10; 
aa losy bowiem, nabyte w tym kantorze, podły 
główno wfflwme. a dtiia lb  maja, odbędzie się 
właśnie ciągnienie ?•' klasy 1 o ter; i klasowej. — 
Główna wybrana « ynosi piąć milionów tnareK. 
Lasy po 50 Mkp. za ćwiartkę, 100 Mkp. za po­
łówkę, a 200 Mkp. za cały — nabywać można, 
póki jeszcze są, w kantorze »Klasówka®. Kra­
ków, ulica Karmelicka 10. 2795 2

l i l M s
Kraków, 13 maja. 

długich tacach i lamentach Niemcy, 
ujrzaiwazy sic postawionymi pnzełd stanowczą 
decyzją Francjii wżiyjeia środków <)jrzytmuso- 
wyieh, i p r s y j ę l i  w s z y s t k i e  si f o r- 
m u 1 o iv a n e p o n o w n i e  ż ą d1 a n i a m c- 
c a r s t w  k o a l i c y j n y c h .  Jaik wiaido- 
e o , w dniu 6 <bm. Raidsa N tjwyiższa przesłała tc 
żądań u foranio szateiodnipwieigo ulŁiniariuau 
rządowi nienwekiomu do i)irizyjęie.ia z  tom, żo 
jeżeli <jK> godziny 12 w nocy z 12 na 13 bm. nie 
będą pnzyjętc, mocarstwa koalicyjne zatŝ joiSiują 
tpirzawi 'z-ame śroidlk nepresiujne, więc ]yt7^łe- 
iwisByatkit-m militarną okupację zagłębia Ruftry 
H jego kapalni-ami węRrłu i żelaza i z jiego o- 
' .̂roimiym yrrzemysh-m. Rówmociz/Cśnic Rada upo­
ważniła Francję do zatrząaaenna oldipowtodnicli 
p^yigotcwań militarnyicłi do akcji, pizcywidzia-. 
noj na wypiidlek odlrzuicenia. Więc do rnubilizar- 
cji jednego rojcizmka i do koncentracji wpjfe, 
t ljyymczaise(m w Berlinie rząd Fehrctn!baicha i 
%'ra Bimonsa, popełniwszy mnóstwo błedlów 
poidał się do dymisji głónmiic wskutęk liiicai,da­
nej zupełnie ttdienmrche* do W aiszjingtoinu % 
prośbą, najpierw o arbitraż, i:>o(totin o iKwouldni- 
ctwo. Frzcz pierwSTC cztteiry dni przebkjgiui wita- 
anatum Kiemcy były bez rządu. Sumnniictwa 
pauikimentame targowały się nie tyle o władzę 
i  wpływy, które w tym wypadku nie były wca­
le  nęcące, lejce o to, kto ma powziąć decyzjo j 
(wziąć na me odparwdedżialneść.

Tyfiko dwa stronnic*w a atanęły otćL raizu na 
enafnenwlskiu, rżc wąrmdd ultimafiusn nldeży 
Ipnzjyyąć talk, jak koalicja zaiządała, tj. »beż wa- 
irunkow i bez zastrzt‘zeń«. Byli to socjaliści 
większości , katolickie ccn-Łnim. Ale sofejaliiśel 
1qść dłuigo odmaiwaJi wzięcia udziału w rządzie, 

Któryby miał poiStąpić wedlulg icli wskazani. — 
Fnzcr kilJca dni z rzędu na czoło wysmwało. się 
dtrompetwio na,roidOiwa-iudow-e d ra ' Strcscunan- 
na, &i 'którem kryje się ciężki przemysł nic- 
iniaciki ae słynnym Stinnesem na czćłe. Dr 
otrefsemnam dnu się słyszeć w i n tor wiewach i  
dlzienniikaraami francaiskiani w ducluu bardzo 
poiiednaawcaym wobec żądań Francji. Z tego 
wnoszono, że dotychczasowa koalicja rządząca 
w Nienucoeieh,. złożona z partji hidówej, cent,mm 
i  deimnkraiMw. pozodtanie dalej u steru, a. tylko 
■w jej obrębie kierownictwo spraw przeij.ltzio w 
ręee oikittn ludo:wej z rąk centrum, czyGj że Strc- 
semamn obejmie rządy. Przypuszczenie to wy­
dawało się tern '•bardziej prawdopodoibnem, że 
eróu nocześnie w Paryż'1? Blinnes prowadzd żywe 
rólkowainia z Loucheurem i dał się nawdt sły­
szeć z Oipi:n,jią, zo gdyby uregulowanie spraw 
iapoi®Ę"ici spoczywało w ręku przemyłło(w:ców 
i kupców, a nie paiTlamcntarzwstów, to rzecz 
tpo. Ełaby o wiele ezybeśej i gładziej, 
ty Tymczasem w ciągu ostatnich diwóch d.ni d o  
ikoinala się zmiana przedstawionej tu sytuacji. 
:W jajki sposób, ;nie wiemy dotąd, nic oibraymaw- 
ezy dtzicnników niemiiackicli. Dość, T§ do skut­
ku przyszŁa nowa koalicja z soojolisłtatni więk­
szości, centrum j demokratów, z wykluczeniem

KAZIMIERZ ZCZIECHOWSKŁ

63 (Ciąg d s ls iy ). s

( Jeszcze raz Adam musiał sta,w;tć przed sę­
dzią, me rozmowa nic przeciągnęła się długo, 
-i pytania1, lubo bardzo dla losów Adama donio­
sło, sędzia zadawał niedbale a odpowiedzi zby­
wał prawie lekceważąco Wydawało się, że -on 
jeszcze lepiej, niż przed kilku godzinami, po­
znał rrszystko, lecz Adam widział dalej, mż Kuil 
y-. Gdy sędzia uczynił giest pożegnalny. Adama 
ctw ycił niemal szał szczęścia, jakiego on nigdy 
'jeszcze ni.ĉ  doświadczył. 7. wiendej radości, 
kAdamowi chciało się usiąść ponowtrie na krze­
śle, którego tan się obawiał do uiodawTLa!, i za­
brać się znowu do rozmowy, ażeby pokazać, że 
gwiżdże na wszelkie dochodzenia, ale opanował 
s ebie i jx>ważnie wyszedł me przez ów prze­
klęty korytarz z lawą i podlużnom okienkiem, 
lecz irenemi dizwinmi. Tyiko nieprz^-tomny 
wrzask mógłby w zrazić bezmierną ntdość, do­
znaną na widok ludzi, ruchu pojazdów, widne­
go życia,.etonur i drzew. Oczy Adama wzniie- 
sły się ku niebu. Obłok wypukły, cudnio stwo­
rzony ze skłębięń lśniącego śniegu, który nie 
■tajał w upala, dźw igał sie leniwie z ponad ple- 
tjyoń i szedł w gorące słońce. W nim. w obłoku 
ujrzały cezy wvra.z zewnętrzny icmc-go triumfu, 
'rwącego się z piersi, om-go niezmiernego, naj­
większego szczęścia, które dancin jcot cz Iowie- 

'fco-wii ma ziemi.

'pafltji luiuorwoj. Jest to więc poiwrót cło sytiia- 
cji, jai!;a zapanowała po ogłoszeniu wamnków 
traktatu wcins.nl'.flńcgo j podicznis ich oistatocznc- 

jgo przyjęcia. Jaik i’, ó\nc,zais tak i teraz tesamo 
stronniciiwin zidiecydowaly się ostatecznie apoł- 
liiA żądania zwycięzcófw i w'ziąć za tę decyzji 
o d'po,wiedzial r. cś ć.

Poezas diabnt nad ultimatum opozycja w 
Niemczech podnosiła argument., że naiwejt bez® 
warunkoiW‘e pirzyjęcie żądań koalicji nie obroni 
Nkura&c prnzed daibzosni okupaicjaimi, yezeli 
Francja, postanow'Ha je przcpiTOwaidzić. \V ta­
kim razie bowiem zaw !ze znajdzie sposobność 
do togo pod pozorem stoso,wania represyj za 
nicispdnienie dość akirratnc przyjętych zobo 
wiązań. Wiskazyiwya.no na to, i i  w ultimatum 
równorzędnie z żąidani.ćmi finansowemi postar 
wiome zostało żądanie ostatecznego rozbrojenia 
ludności. WyiSta.wzy zatem znalezienie się >je- 
dnogo karaibina u jakucgoś Niemca, aby im- 
perjałiizrai framcujlci uznał to już za, pożądany 
pretekst do wjprowądizenia w czyn ziasmaaui 
rozkawałkowania NdeaniOiC. Inni wskaziylw îh na 
to, że preyjnrując żądania koalicji baz wstelkich 
zastrzeżeń, Niemcy pozbawiają się wistoeHik̂ h 
środków obrony swoich interesów n a  G ó n- 
n y m 51 ą s  k u. Nie mogą już ani icr.oku 
pójść po drodze, na którą tak niefortunnie 
wstąpM dr Słmons w Londiyme, dtawiając »iiun- 
otim« między spraiwą Bląska,, a przyjęciem \yą- 
runków7 rc(para,cyjny7ch. *

Wszystkie te i inno togo rodzaju argumenty 
■nie puzeiszkoidiziły większości parlamentu nre- 
n lelekiogo oiSwiadCzyć się za o&tatoazndm przy­
jęciem waimuików koalicji bez jalkiejkelwiek 
zmianyi! Jee<t to zatem ze dbrony Niemiec k a ­
p i t u l a c j a  p on own a i it y  m r a z e m  
z u p e ł n i e  k> ą ł k u w i t a. Raołiiuby ich 
na rozbicie Koalicjr i na wygranie jednego jej 
ezłoinka przeciw drugiemu,. — zawiodły. Ostat­
nia próba wyko-nzyisltainia opornego £tano(wiska 
Stanów Zjednoczonych praociw traikitatomi wex- 
saMciemu zaikoiiorzyła się grunt-JWnem niepo- 
wo4z«iuam. Moralny zaś stan muodiu niemiec­
kiego przedfetaw-ia w obecnych wauunkach 
obraz takiego osłabienia, że na żadne licmin z- 
ne i ^krajnie p}izyko(wne śrocldci, mimo groże­
nia niemi, me zdobyto się ostatecznie.

Jest uzeezą chaimikŁeiiysty ĉzną, że pottJnbuie 
jmlr przy po-^pisywaniu' traktatu wemsaisunego 
tek i teraz zadecydowali o kierunku kapitula- 
cyjityn; soieja.iśoi większości. Jeżeli się aważy 
że głównym argumentem, j-afld ze strony nie­
mieckiej wyNHiwano przeciw przejęciu żądanych 
roparacyj, było twdardze-nie, iż spadnij, one ca,- 
łetm swojom brzemieniem na ludność robotni­
czą, ‘która teigo biwemicnia nie zniesie.-to takie 
postępowanie socjalistów większości wypadnie 
uznać za tern bardziej znamienne. Nie ulega 
bowiem wątpliwości, że spełnienie żądań koali­
cji odbije eię bardzo ujemnie na jsnteseis&fcfr -nie- 
tylko AvairrAw pożądających w Niemczach, lecz 
ta.kżo na klasie robotniczej. Pantja komunistycz­
na już teiraz fakt ten wyzyskuję dla sjwoich ( e- 
lów, pmaedlstaiwiając socjalistów większości, ja­
ko zdrajców sprawy robotniczej. Mimo to so­
cjaliści więkcizości zdecydowali się wejść na 
Jirogę, która dopnowadizi ich z koniicictzności
albo do całkowitego bankructwa ideowego, 
albo do jakiegoś komtpro,niis« z komiuaistauii..

Taktyka niemiecka w całej snfraiwśe htła 
równio i»ymitywną, jak nie odipowńidąjącą 
wyobrażeniom o godności wł^aaej. Frzez cały 
czas twimteili i przysięgali, że nie miogą przy­
jąć żądań koalicji, ponieważ nic potrafią ich 
wypełnić. Aż wreszcie dćisltaitecznie silnio przy­
ciśnięci, przyjęli je wszystkie w formie rteczc- 
gólniej kategorycznej, podiyktciwancj pr-zoz ul- 
timaitum. Je3t to taktylca ludzi balrdzo cte (kin wie 
zbitych i upokorzonych, którzy zatiratoiili juz 
zmysł dla rozmaitych inypondarabiłjów i chcą 
tylko żyć o Jo mcżncżicl bez narażania -się na 
nowe ciosy.

Falkt ten wypalda ippcLnieść dlaiuelgo., że będzie 
om miał midwulpiawiie wielkie znaiozenie przy

Spotkawszy dorożkę nr 1, słynna z najlep­
szego rysaka, A,łam wskoczył do dryndy ii ka­
zał się wieźć do pierwszorzędnej restauracji. 
We se i o kipiało w nim, wylewało się po przez 
kraj jestestwu. O Zdzbiui zapomniał zupełnie. 
Z tupetom zwycięzcy wszedł do sali. I naraz 
skinął iak w ryty na widok po. Odreykosiskicli. 
Nit spcltkał Marysi od dnia ślubu, i właśnie 
znalazła się tu w godzinie szczęścia. A lam za- 
■aj&szyścae ukł m ł się, zaj-ił miejsco w pobliżu 
pury lrałżcńskic-j, wedle nJaiiatiiroweg-o akwx- 
kium, gdzie guoli zabawienia publiczności, pły­
wały złoto ryby.

Nro spuszczał z Marysi wzroku, patezał w nią 
simalo, spedrzeniem władcy. Męża nie splo- 
stizogł zniiołnie, o męża istnieniu zapomniał,

oistatecznem rc»n= ta n g u 'gdu s p r a w y  g ó r ­
n e  ś l ą s k i e j .  Do,w ód'zi on nowiem, że Niem­
cy z r e z y g n o w a l i  z wisae-likiego oparu 
przeciw takim ltuib innym roizrttaygnieciom w 
tej s;prawie ze sttroay koalicji. Ponieważ zaś 
fsM umoiwy komisji plefbiacyioycj z kierow i' 
etwietm powstania polskięgo w bajndzo znacz- 
n jm  sitojiniiu przetsąiciiza na naszą korzj óć to 
ro-zdtirzygnięcie, praeto cibąy,y, a,by ono mogło 
w ustaitniej oliwili być udaromnione pnzez opór 
niemiecia wobee przyjęcia uŁtiimatum, s J pada-  
' ą d o  m i n i m u m .  Przyjęcie to dpwodzi, 

jże Nienucy, w cibocnym swiołm stanie, są rzeczy­
wiście nietyliko mait.erja]ńiie, niiezidólne do ja­
kiejkolwiek powążniiejBzej ajkoji: oporowej.

HIm s  tnuszp sig iihiFfhmiasf
fozbtsić.

kawalerję i piechotę przed 31 maja. Oddziały 
lotnicze zaś i marynarkę w teumUiC najdalej 
do 31 czerwca.

KONFERENCJA U MILLERANDA. 
Paryż, 13 maja; (PAT). llavaa. B:ia,nd, mini­

strowie sikairbu, wojny, marynarki, robót pu- 
blicznyich, oikoldtc oswobodzonych, jąkojtciż Foch 
i Weyigand, zaorali dię ipaa przawofcbiictwrem 
MMeraindo. na kopfekeneję, aby zaśtanoiwić się 
nad zarządzeniami. praewódizŁniewi w deklara­
cji międzysop Bzrdczej z unia 5 bnz, celem prze 
prowadzenia rozerojenia wojskowego Niemfec 
i zastosowania zarządzeń natury finanso wej.

hieaiktk! spisek przedu kaollti!.
Paryż, 13 maja (Eąst Esp-asn). Hawais doirii)- 

si, że w Daesóiejdokfue odikiryite OTgam&ńyi ta j­
na, zostającą pod wpływem grupy Btinnesa 
oraz. naicjonalistów, spiskującą jm^ciwko kco- 

Be.lin, 13 maja (Ea>sit Eipireas). Jonierał łfoi- licji w duchu pangernianistycznym. PraojAe, 
lot, pcyewoidliiiczący komiejr kontirolneo spryyi do|kum?inty wykaizrją duże rozgałęzienie sipizy- 
m«3ri,o(iiyeh w Betriilinię, wysłał do nowego rządu stężenia, opierającego się na Orgęschu J innych 
■niemieckiego notę, w której każe mu rozbroić organizacjach wOjSKOwyeh niemlezkich.

iurf*  ™ T0KE . -jzan «... a t g HB B aaaw iaBaB Bagaw Bga

obłoku, zawie­
rał się czarowny Wykwit najwyższej radości... 
W nfcj dz iś, tak jak dawniej, tkwiła treść 
whzystkich roaraeń, madzie;, pra.gnień istnie- 
■rka... I dla niej jednej warto było żyć.

„Miałeś gioniainę natchnienie, jeśli przvca- 
pią Zdzisia, ty odziedziczysz miłjony!“ — za. 
cliioireltahr pochwały Aleksego Stangowa.

„Słuchaj, zdobyłem pieniądze, usypię u ctóp 
twoich góiy złota... dam ci wszystko ‘ — ukła­
dał nk cit rzeczne dytyramby — Giiobliński 
oszołomioiny jej widokiem, upojony szczęściem 
odzyskania wolności. I patrzał w Marysię śmia­
ło yzrckiein zdobywcy... Ale ona nie przesłała 
mu przychylnego uśmiechu na powitanie, ona 
pio chciała go widzieć. t Dopiero po niej akii oś

» t u a c ! a
CH/RAK^ER UMOWY NA G. ŚLĄSKU. I
Warszawa, 13 m aja (Teł. w ł) Wedle wiado­

mości z Górnego Bląislka, omowa zawarta mię 
dzy komisją aliancką a powstańczym komite­
tem wykonawczym, nosi olmirnlktcr mditarny 
P inkty. dWtyioząico aidinunisrtjra^ji, jiociaidają wa-r- 
toiśc wyłącznie w odniesieiuir do gmin wiejskich.

BRAK POTWIERDZENIA WIADOMOŚCI 
O POWSTANIU NIEMIECKIE*.

Warszawa, 13 maja (Tel. wł.) W naszych lco- 
łaoh oficjalnych nie otrzyor.ano dotyichczat ża­
dnych adairmującyich wiadomości o -poy-sta­
niu* nieoneekiem na Górnym Śląsku.

Bytom, 13 maj-a (Orient), ó^iadonmść, poda 
na z Oświęcimia 11 0 powitaniu uilemiOckiem 
w teajtewicaoh, Bytomiu i innych iriiojaeowo- 
ścdoich na Górnym Śląśbu,, ,pqw(urła na tle roz­
ruchów bojówek niemieckich, usiłujących p r 
wyiiiiiku rokowań d:yplomal<.Ticanytch zajinącić o- 
góhiy apókój i sprowokować tak ludność polską 
jak i wojska koalicyjne utn uzyrn-go wystąpie­
nia,. 'zatntjaay Nremic-ów. pla 'jących tym lokal­
nym rozumichoim nadać charaikltetr powstania I 
rozszerzy ć j e  ua inne powiaty, zostały zniwe­
czone dzięki energicznemu v. ystąpieniu wojsk 
fraiscuakicii przy pomocy tanków.
WROGiE STANOWISKO NIEMCÓW YĆOBEC 

WŁADZ FRANCUSKICH.
Bytom, 13 maja (Ori mt). Wt-feyatikie niemiec- 

Ide arganiteaicje wiojstkotwe i cywilne otaym uią 
w dalszyrti ci«igu syisitematyicziiiu znaczne nosił 
Id w ćraiisporiach łudzi, broni I amunicji, prze­
suwanych z giefei Niemk-c potajemnie przez li- 
nję demarkacyjną na G. Śląsk.

Niemcy występują coraz agresywniej wzglę­
dom wojsk koalicyjnych a zwłaszcza oficerów 
francuskich. Mnożą się cofrąz ezęsteze wypad­
ki napadów niemi®ck;ch na żołnierzy francu­
skich i ich dowódców. W miicjsteu^ości naprzy- 
kłaid Koźle, Niemcy osh^-liwali aatamobii jen. 
francuskiego Gnaten. Ofiicorotv.że framcusry ck  
czują się obecnie pawni nawet wre własny et 
mieszkarJacb i są pi Łodmioriem j-awnie manife- 
stującć.j nienoRyiiści z-e strony ludńOiśoi lńemicę- 
kioj.

TFROR NIEMCÓW.
Bytom. 13 maja (Oiiemt). Z wiein miejscowo­

ści Górnego Blaska, połoizoriyT,cii na lewym 
brzegu Odry, dloncfiżą o dalszym terorze bojó- 
17ek nk nuockieh - ,zględeiu iudsości {iolskie-j ; 
o liciznyicili wryipadkaich raącarda się za mowę 
polską. W Kęckierzynio Niemcy unnłszaiłi lud

czaaio poni,niosła na niego swote glebokie, p«ł- 
ne blasku, wszystko wiedząc o oczy i spoglą 
dała długo, bardzo długo z wio-łkśm smut- 
k :em... Następnie odwóedłą się i już nie spioj- 
rzała do końca ani razu.

Malżeńbtwo spożywało objad w maloteniu, 
źreniice Mc rysi zabawlałv sie oglądaniepi szkla­
nego czworegranu z cicuka warstwą piasku na 
dr.io, ze sztucznem4 critam i i mchem i rabanu. 
W piersi Adama nmibd krzyk szczęścia i zgasł 
jasny płomień... Spojrzenie tkwiło w- nucln rin 
szklanym sześoisMe, gdzte w mętnawej wiodzie 
snuły się liczceloyro, iak bezradne myśli w sko- 
husnej głowie, zepełmiętego przez ̂  los lir dno 
if-edoli i nędzy człowieka, złoto .ryby o głupio 
wiybakiszonych czarnych oczach srebrno ryby 
i ciemne o pomarańczowych płetwach i czer- 
w-onych ślepiach...

XXI.
Adam Groblinsł-i lritksil razv chodził na iiida^ 

gacjo do sędziego śledczego, ale to, c.'o w d a ­
waj o mu się wiecci, r :ż -udum i dziwmiojszwiii, 
niż najbardziej n; cyir a w- d o p o d o ba a bajka', sta­
ło sio r?wc z, vr/i£ to ścia ■..

Wszyscy świadkowuo zgodnio stwierdzili, zo 
Adam Anhelh Jan Enanuoł czwprga imion,, syn 
Wincentego. Grobłińsld, o 714 odwiedził Zdzi­
sława Mizewńoza w towarzystwie Apolinarego 
Mizoww-za a tr/.y kwadranse na 8-ma wysźecB 
z kamienicy sam.. W kilka, czv kilkanaście mi­
nut petem widziano go wchodzącego do swego 
mieszkania, gdzie poz‘>stał aż do wizyty Bo­
gackiego, it. j. do 9-tej, z którym on i niejaki 
Aleksy Stangęw grał' y, hazard mnie.i więcej

n-ość pofeką dlo waiSkii z pcw (tańcami, a opor­
nych roezeta»eŁi,w*lv Między innymi razisltaolah 
12 kolejarzy Boteików. W  cziaisiie róloocwań Niem­
cy zaatakowali p&wstańeów na linii Nowy 
D»vór—B gó.v, zasiali jednak ze snakmemi 
stra-tami dójpanwŁ Pod K.onowem zdobyli po- 
wstańcy 16 kiaii-albiinów mąsz'ynpv,yah. Stwieir- 
dtoomo poiwitómte, ze w odidlziałąch ni mulackich 
walczących z ipowskańcami, biorą cidział pQ 
przebierani żołnierze niemieccy z Reichswehry

ARESZTOV/ANIE KIEROWNIKA PROPA­
GANDY NIEMIECKIEJ.

Bytom, 13 maja (Orient,). W Katowicach r ka­
dzę fra,nicudlrie znatraszitowały nidjafcHgo Go- 
■dalba, kierpwniika tajnej propagandy niemiec­
kiej. Pizzy. rdwizii znaCetzkimo masę obciążające­
go maierjału. Rllędzy inneml pokwitowania i de 
klaracje, pckipieane przez obałamuconą ludność 
która głosowała za Niemcami i tajną korospon- 
dienpję do siybitnych przód itawaciiołi mpcarstw 
•koalicyjnych f*zy. aiatba&aidlaeh w B d f tn S e  
przedstawiając w fałstzyweaa świetle Siosunk 
w nidttórjich powiatach G. Śląska i domaiga.ją- 
cą się na tej uKudsItąwLe przyłączenia iich do 
Rzeszy. ,

POSTULATY NIEMCÓW.
Gdańsk, 13 maja (Fast Exp®«as). W-edłtrg 

pism nieimiecikkh pnzfcd&laazicicile »Grenzs?hu- 
tra* i ludności niemieckiej na oibtzaraich r.ie 
Oibjętych powslaniccn, uriMi się w poniedziałełc 
w nocy do ikojrriśji mi,ędżysoj,UiSanttzeg i przbd- 
staiwili jej następujące popifułaly:

1) Komisja miijdzy-mjusznicza zobowiązuje 
się nie zatrzymywać i nie konfiskować traju- 
portów broni;
• 2) Komisja uznaje niemiecką eamoobronę i 
jżozwala na jej zbrojenie;

3) .Sierżant framoi laki, który wziął czynny 
‘UclizLał w zasnordoiwanliu pewnego Nlumcą ma 
być ukarany.

Żądania te przedłożono jen. Lc Rotnd wraz 
z z^iryitapiiCm, ozy komisja zażądała p,d Rady 
Najwyiżaaej naidiesłania posiłków na Gómy 
Śląsk.

« a  pytanie to adlr^ iitek ial jen. Lo Roud 
Przecząco. • w

ZAMKNIECIE GRANICY POI SFO- 
GORNOSLą SKIEJ.

Warszawa, 13 maja (Tel. wł.) Colom bootero- 
hr.wanra- ścisłego •wyikomywania przepisów poz- 
ijxir7adi7.cn la o zatnknlęeŚa granicj polsko-gór 
nośląsltiej, udaje się do Soe-ur ca wi&eiministei 
spraw wewn. Kuczyński. t  j ,

do 11-te.i, oczom wszyitcy trzej nM i się na 
kolację do Eldorado. Tegoż wieczora Aipolina- 
ry Mizewicz został zamordowany, zapakowany 
do Kosza i wysłany do Charkowa. Ponieważ 
boga-cz o 714  zja.wśł sie u bratanka swtgo 
Zdzisława i mieszkania jego nie opuścił, mor­
derstwo musiało bvć dokoiumm  przez Zdz.i- 
5lawa, k lóry, skracając dnie stryja, prayśpie- 
sz.ył moment odziedziczenia fortuny!

Opirja w mieście nie ch.okła wpierw dopu­
ścić myśli, ażeby znany z pracowitości, mlopo- 
3?iakowango charaktem  i oszczędności, zacny 
urzędnik bankowy: popełnił tak potworną 
zbrodnię. Ooraja wzięła na krótko Zdziste 
7/ obronę, ale, pdy sędzia śledczy „do spraw 
Kczngólnej wa.gi:!, którego tytuł i przyjazd do 
miasta sugiestywuio działały na publicaność, 
pc-iocil aresztować podejrzanych o inardetetwo, 
y/ówczas cpiiija pogodziła się rychło^ z wmo- 
skiom władz i faktem dokonanyin. „Hic facit 
cui prodest" orzekło w ldubio kilku matado­
rów, i cale nmaata powtarzali za nimi łaciń­
skie przysłowie, mc zawsze rozumiejąc, co cno
cr iłP .cza ...

Niebawem doszukano się w powierzchowno­
ści Zdzisia 1 jogo żony, w ich zaetswaniu się, 
w usposobieniach i postępowaniu, znamion 
zbrodniezości i zwyrodnienia., i, stwierdziwszy 
•/wyrodnienie, a lekkiem sercem potępiono ich 
oraz zapomniano. Nieszczęsny Zdzisław Mize- 
vńez, gdvbv mu pozwolono przejść się po mie­
ście, przekonałby sie, że nie miał ani jednego 
przyjaciela wśród tak  zwanych przyjaciół. Tyl­
ko ślepa stryjenka, z której zdaniem nikt się 
me rąchywał, uje wątpda c tego niowumoścj*

llinistsr Saptefoa V4 Londynie.
Warszatva, 13 maju (Tel. wł.) »Robotnik* 

poaal depeszę z Paryża., dionoiszącą, jakoby 
Lloyd George ofirnównl przyjęci a na 
ministra spraw zagranicznych Supieny, o któ-\ 
ten stara) 6;ę w t-.zjtsię swego pc^dCui w I/oudy 
ni>e. Z kól miaircldiąjnych inff«r«nugą, że wiado­
mość ta jest nieprawdziwą. MinAtor Sąpkdia w 
cza/Se pobytu w Londymic odbył kilka koule- 
remryj z lordem Curzonem, natomląśi nie sla  
rał się o audjencję u Lloyd Geopgea.

Sapieha u Briaada.
Warszawa, 13 maja (Tel. wł.) Z Parj-ża do­

noszą, że iwesoraj pretyidc-jut ministrów Briand 
cdtbył druższą konfep,neję z przeJi^twajądyrn w 
P»aęiżu mi nisuroni spraw zagranicznych oąpie> 
hą, . *\

PO EXP0SE PREMJFRA WITOSA.
Warszawa, 13 maja (PAT). *1 ny/y  W ar. fen. w- 

■Sai* dtwii-indEa., ze przedstawiciele państw 
sprzymierzonycn w Warszawie przyjęli z zado­
woleniem oświadczenie premiera Witosa, wy­
głoszone w Sejmie w spaw ie Górnego Śląsko

KONFERENCJA U WICEMINISTRA 
DĄBSKIEGO.

Warszawa, 13 maja, (Tel. wł.) Wczoraj w po­
łudnie włoefci chargy; dhffairoji złożył wizylę 
wiceaimJsiirowi spraw zagranicznych Dąbsteo 
nni i odbył z nim dłuższą kosifcrctie-ję.

y n y m m y w y  K łs i i i ie i iu s  d l5  t^OlSKb
Warszawa, 13 maja (Teł. wł.) Charge d af 

faiipcis rządu niiemięckiego zanrindPmił rtąd ref 
.tki, że rząd niemiecki doslaiczy Pois-c - * 
motyw, należących się jej z repartyrjj w ;>;j
nic oznacE-onym przez komisję rozdzkćc:'.!.

Wftt za wet.
Warszawa, 13 maja (Tel. wł.) Wobec tego 

że poczta gdańska zwraca listy, adresowane po 
polsku, a nawet odkrytki, pteane po polsku, 
ministerstwo poicizl i tediegrailow pote-icno wszyst­
kim urzęaom pocztowym w Polsce, aby zwra 
cały całą korespondencję, ooctc izącą z Gtłań- 

1 ska, a zawierającą tekst niemiecki.

i" i ioęć 6e6yeu do filairJe: i P?!ski
W telegrami o z Londynu podaje 

»Le Temps* ustępy z mowy IJoyd 
• George’a, wygłoszonej w M aide in­

ne wobec sUuvar7,yszenia imioł li­
stów hrabstwa Kont dnia 7 b. tu 

Lloyd George powiedział pomię­
dzy Siuiemi:

Zarzucają mi. że wdziałem n o ją  komizclko 
na wywrót, żo stałem się renegatem. W rzeczy­
wistości ja się Dlie wiecoj zmieniłem, aniżeli żoł­
nierze Kkchenera, którzy, wszedłszy <io koszz.r 
po cywilnemu, wyszL w mundurze ik! Uri* 
Fołożetfe ciągło jest jeszcze ciężkie i kraj po­
trzebuje tego, ażeby zjednoczeni pozostali 
wszyscy cl, którym na wielkości kraju zależy, 
czy to są kcnseiwatyśei, liberał i, czy ro’s>xrL'c%\ 

Niektóray twierdzą, ze to wspóldzLalar/e. lxv 
meczne podczas wojny, nie jest tor.*z roir.w- 
bne i puyeciwne jest tradycjom narodowym. — 
Niektórzy sądzą, że mój portret niegodny 
figurować na ścianach Idumi demokratyczne­
go. ÓYymiosiciio go do piwnicy. AVszystkc> to 
dlatego, że pióbowalem pracować z innymi 
ludźmi, którzy, chociaż nie należą, do tejsamci 
partjf, pałają przecież do naszego kraju jedna­
kową miłością. Tom e-oiyej! Ja  mimo to nie 
przestanę, jak długo żyje. robić, co mogę, dhv 
rrojega kraju. A chwila obecna nie jest do te­
go sposobna, ażeby wysiłki woh obluźnić, bo

tylko Gabrynih, lubo przejęta do głębi zgrozą 
■i wstrętom, pamiętała o nim, modlili się, usi­
łowała dotrzeć do niego po przez przeszkody 
oitcz przesh-ć (trochę pożywienia, bielizn\, ksią­
żek...

Teaamo społeczeństwo, które wypierało tię 
nawet znajomości z i  Zdzisławę’n Mizewiczem, 
poczęło naraz okazywać wyklętemu do nieda­
wna za skrajne praokoruiniu Adamowi G rob liń­
skiemu. uznanie, szacunek, sympatje. Rozgło­
siwszy po całym kraju pi zecadaą cyfro 
nów, które po skazaniu Zdzisia, na ciężkie ro­
boty, przechodziły na następnego spadkobier­
cę, w lriiljoner-ze Adamie Groblińskim wykiyW 
naraz niepospolity rozum i wybitne mioty, któ­
rych przedtem nikt nie cenił. Działalność re- 
wojucyjną kkedziono na, karb krewki u i młodo­
ści oraz szlachetności porywów i poldażli,vio 
mu ją darowywano. Na ulicy Groblińskietnu 
kłaniali silę dziś pierwsi ci, którzy dwa miesry 
oO temu, nie wiedzieli o jego istnieniu, a zacze­
piali go dla pogawędki indzśo, którzy dawnie.? 
omijali go z daieka allw odwracali się jak od 
zakażonego W tłumie, gdziekolwiek zj.iwi! 
się, ptokazywano go p&leamft, najbardziej uro 
cze i niepizystepno nieakaaty słowami i spój- 
rżeniem pragnęły przypojiaieć ju u  słynne po- 
wie cl zonie Filipa 10 sposobach zdobycia każchy 
twierdzy... Jeden z dyrektorów banku oznaimi! 
Adamey i. żo liftan jego stoi otworem, o ilcby 
cm potrzebował gotówki, usłużni żydkowij 
ugaiiiiałi się za nim z wszc-lkicml propozycjami

(G a n.).
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naprawdę nie brnie powodów do zaniepokoje­
nia.

Mamy sprawę niemiecką, groźbę wojny na 
Górnym Śląsku i Małej Az.11. Mamy rewolucje 
■w Irkndji i jesteśmy w zapasach z największym 
strajkiem, jaki zna historia nasza.

Następnie Lloyd Gcorge omówii szerzej spra­
wę węglową i “problem irlandzki, a  zakończył 
aluzją do sprawy Niemiec.

?|K)dzicw'am się — powiedział — że rozsa­
dek weźmie górę w Berlinie. Potrzeba nie tyl­
ko dku Europy, alo i dla samych N 2mice, aże­
by przyjęły warunki, nadzwyczaj umiarkowa­
ne, które im podano. Dodaję: Jeżeli Niemcy 
rozbroją s:ę, gtosownri-e do postanowień trak ta­
tu  wersalstlogo, to będą w prawie żądać od 
sprzymierzonych i silnie sic tego domagać, aże­
by także Polska przestrzegała traktatu. Wielka 
Brytania tak się zapatruje, że z nieprzyjacielem 
Bwymożonym należy się obcuodzić w sposób 
piękny (fair pluv) i ia , jeżeli się od niego żąda, 
ażeby respektował traktat, to musi się tego od 
WŁ-zystkich żądać, a nie tylko od niego samego.

Fajsdnafflizeprądy HiiiLiśse,
P. t. sPnikojowa droga * zwraca- Iwrrwsld 

JTUdiny-j Kraj*, nąwiąaująiC dio wypadków na 
Górnym łłląeflsu, uwagę Pianino ów gafccygakłrh. 
że powinni potnzucić wszelk'-? mrzonki o ple- 
bacyoie w Galicji Waob&dlnSój, bo nie doprowa- 
sfeiłby en do niczego. Ukc-aiiicy galśoyljsicy nie 
mogą też opicffać Jię na. tak  ew. DferainAe ra- 
Sjańskiiej,. mającej wśród Ukraińców swoich 
SKSpSeteenik&w i agentów, — gdyż ta sowiecka 
Uikraina, to ityll.o masfca roeyjiiiego imtperja- 
iizmiu, wrogiego naireidjwo&e-i ukraińskiej. Rów- 
stiae Sdee Potruwzcwyoza i Breśtara utworzenia 
« Galicji Wschodniej jakiegoś ódręPnogo pań- 
stew za, są całkiem nie realne, gdyż Polacy r 
g jy  cUę na to nic zgodzą, a zresztą takie pań- 
ttowko, nfifwet ipod profcefatciraem Anglji, nic 
miałojby żadnego znaąr.ema wobec swoich są- 
tóudiow, byłoby tylko zabsfwką w cnidiz l̂eh rę­
kach i terenem »dla popisu doanciwyich pńzcmy- 
fclowTOó-w*. Nie do przyjęcia byłoby też laik zw. 
jinja BairtheWnyege, gidyż znaczną część 
dTkraaxiców oddzielałaby otd reszty nairodlu, zt> 
•jBrtawaajjąic jeb pod partawseiiem polskicra. W o 
S>ęc t«-gH> poccstąje dfe Ocraińców g:Jic|yósk:ch 
-  ę&be iP idnyj Kraj* — tylko jedtna drogą 
Piroga pokojowa, choć może ibatasna, i ciernio­
wa. Ukredńey gsSsj jsoy muszą porzucić n e- 
realnie i bałamutne pom yty  emigraeyi i pogr­
yzie się % faflnr.yciznjm suoicin menay, z realny­
mi Fćicfsaińkaii&i, tak, jak pogodził1 s c  Ukraiń­
cy W oĘnia, Chełmszczyzny i P od iara , którzy 
przyjęli za rzecz dokonaną uwą przynaJożność 
do rpaû fcwia polskiego. Wspólnie z temi właśnie 
Ukraiińcam’ ipcwdmi i galicyjscy Ukraińcy za­
brać się do pracy twórczej w idtaicją^ycii wa- 
punksidfc, powinni dążyć do wydefcycia się z 
■tych sśM , w jakie zapędzili1 ich po-lirjMey z ^ v" 
striąckiej szkoły. Bo ty mczaektm Polany ro> 
sze-rzają coiraiz bardziej swój stan miiaidania w 
Galicji Wschodniej, a  każda niemal godte'na 
przynosi Ukraińcom niopow.oioiwąne szkody.

Poiący ze awej strony — Jcótrrozy ^Riidmyj 
Kraj* — nauczeni wypadkami gćmodLpdeomi. 
powinni pamiętać, »że są problemy, nad Idtóro 
mi nie mor/na oaz ecie >dzić du peaządiku dzren- 
ji^ago i których nie można ukryć p: zed świa- 
jton*. ~

© sprssie reformy rolnej.
1 1 .

Wodia przepisów nasze] ustawv, właściciel 
ma oddać ziemię za połowu praecięinej sprze­
dażnej ceny w danej okokoy, z potrąceniem 
y  djonlatku z-nacanego pmocentu ua fundusz zao- 
nanrzenia w ziemię inwalidów, wynoszącego 
od 5— 3^%  tej zredukowanej do połowy war­
tości ceny. Nadto jednak prócz tej redukcji, 
i prócz potrącenia tego znacznego procentu, 
doznaję właściciel wywłaszczonej ziemi nader 
doniosłego Uszczuplenia swego odszkodowania 
przez ta, że ma otrzymać zanłatę rdo w gotów­
ce, lecz na razie tylko otrzymać ma kwit tym­
czasowy z prawem pobierania 4% od odnośnej 
sumy, a po dwóch latach ma otizymać 4- pro­
centowe obligi renty gruntowej. jaką państwo 
triu dopiero wydać.

Wyczerpujące uwiagi autora w ocenianiu te ­
go sposobu zfiaausowariia wykupu ziemi, do­
prowadzają go do dedukcji, iż woboc niemal 
wykluczonej możności sprzedaży tych obligów 
pc, jakim takim kursie (niski pro eon U olbrzy­
mia podaż), będzie właściciel z konieczności 
ograniczony do pobierania owej 4 % -wej renty, 
co przedstaw/ia elekt ii i e wielo wlębsaw, aniżeli 
Łclszewicka ,.2apOŁic»ga społeczna’*. Jeżeli się 
nadto deda,, że długi hipoteczne maja być. od 
sumy odszkodowania potracone (właścieciele 
hlpatek mają do3tać nr< razie także tylko 4% , 
a  później nowe obligi), że ustawy o reformie 
rol.uorj nie przewidują, co się ma stać ze sumą* 
mi hipetecznemi, na którjTch zanLailę nie wy­
starczyłoby owo zredukowane odszkodowanie, 
a więc, że właściciele wywłaszczonych mająt­
ków' będą obowiązani, w myśl przepisów, usta- 
vr.y cywjintj, do zapłaty ty ch długów — to jest 

żc te przepisy wymag-ają koniecznie
iyformv.

Reforma ta  ‘est niezbedną nietylko w inte­
resie wywłaszczonych, ale w ogólncm interesie 
gospou .Tstwa narodowego, gdyż bozwz.ględne 
ich wykonanie mogłoby spowodować nie dają­
cą się nawet w swych skutkach przewidzieć 
de*utę gospodarczą najszerszych kół ludności.

_ hm? ustawodawstwa bywają nawet radyfcal- 
ciojsze w meritum wywłaszczenia, pozostawia­
jąc. nieraz właścicielom obecnym znacznie 
mniejsze maximum, aniżeli ustawa polska, od­
płata jednak następuje, jak  wyżej wspomina­
no, goto w luj.

Przeprowadzono konsekwentnie prz.ee auto­
ra  porówj.anie zagramicznrcn ustawodawstw 
o rcfoimie rolnej, doprowadza do wn:osku, że 
polska ustawa nacechowaina jest. szczególnym 
otaftyzmem, flbcw.em wszystkie niemal agendy 
powierza państwu, jKłdćzas gdy 11. p. ustawa 
duńska, niemiecka a i niektóre inne, składają 
przeprowadzenie rofonn, rolnej, wedle ści­
słych ram ustawy, w ręoe czynników intereso­
wanych, a  to właścicieli ziemskich i reprazen- 
tantów przyszłvch apjTropriatów.

V' kiytyco kolejności wywłaszczenia 1 ̂ Tacca 
kuter bardzo szlusznio uwdge na to, że nasza 
ustawa zupełnie nie mówi o latifurdjach, któ­
re powinny być dotLnieie wywiaszczenic-m 
w pierwszym szeregu. — Autor nie podaje 
wprawdzie konkretnych wniosków odnośnie

do następstwa wywł iszczenia, z ducha jednak 
tych wywodów zdaj© się wynikać konkluzja, 
że należałoby działalność, państwa zwrócić 
w pienv.S7.yni rzędzie na intensywną parcelację 
dóbr d.onacr.}nych, martwej ręki i wielkich nie- 
Ł,gospodarowanychvprze&ti-zenii na kresach no- 
n -ędzy bezreinych i małorolnych, jStrcelację 
zaś wewnątrz kraju pozostawić na razie insty­
tucjom osadniczym zastępczym, które nasza 
ustawa wp-rowedziła w żvcie, w ten bowiem 
sposób dałoby się znacznie złagodzić surowe 
przepisy o redukcji 1 odwleczeniu saipl.ii.ty i to  
bez żadnej szkody dla celu reformy Siedmio- 
morgowi bowiem a w znacznej części także 
i małorolni ctJopń mogą zaopatrzyć się w zie­
mię w swo e.i okolicy w drodze dobrowolnej 
parcelacji, zwłaszcza, że jest notorycanem, iż 
posiadają bardzo zitaczne zapasy pienieżne. — 
Przepis o zatwierdzeniu takich parcolacyj przez 
urzędy ziemskie tworzy dostateczną ochronę 
tych parcelantów pize^l yw-swsldem w cenach 
ziemi, W ten sposób unuiuięloby się ujemnych 
skutków wyżej przedstawionych, uniknęłoby 
się silnego przesileniu ekonomicznego, uniknę­
łoby się także pokrzywdzenia obecnych wła­
ścicieli, dotkniętych de factlo raczej częśc^ewą 
konfiskatą nie wywłaszcz eiuen i tej goryczy, 
j iką wszellia krzt wda musi wywołać, a nietyl­
ko nie zaszKOdziłoby się idei roformy mlnej, 
alo jM-aecżwnie, ten podział j>racy między pań­
stwa a związki społeczne, sprowadziłoby 
w efekcie i przyspieszenie refofrmy rolne.) i — 
co vT>bec naszych fin;u..<tów jest bardzo donio­
słem — zmniejszymy ciężary, nałożone na 
skarb państwa.

W dalszym ciągu omawia autor własność 
1 wywłaszczenie parcełanta, scharakteryzować 
ne jirzw mejx>dzielui<:>ść kolonij, specjalne pra­
wdo spadkowe, kuratelę urzędów ziemskich co 
do przeniojienia własności, obciążenia i wy­
dzierżawienia, któro to ograniczenia są szezej 
gółowo i liryiycznie przc-z autttra omówione. — 
Bard/,0 imfpresującem jest zostn.wiittde w tym 
względzie różnic pomiędzy parcelacją zwykłą 
a żołnierską na korzyść tej ostatniej. Przysłu- 
gują.-e urzędom ziemskim prawio wyw łaszcze­
nia parcełanta jest, zdaniem autora, niemal p o i 
każdwm wzgriędem niekorzystniejsze, aniżeli 
wywłaszczenie większych właścicieli.

W dalszym ciągu omawia autor szczegółowo 
organizację władz ziemski cli i tok postępowa­
nia, przyczem zastanawia się nie tolko nad 
ogłasaomemi w >Dzionmiku Ustaw Państwa* 
przepisami wykónawczemi, ale podaje także 
krytycznie rozpatrzone rozporządzenia główne­
go Urzędu ziemskiego, któro rkestoty — mimo, 
iż dotyczą tak doniosłej gosjx>darczo kwestji — 
są niedostępne i jakby otoczone tajemniczo­
ścią.

Po omówieniu kompetencji urzędów ziiem- 
sldch i komisyj ziemskich, po zestawueniu ró­
żnicy ich charakteru prawnego, gdyż j/ierwoze 
są rodzajem sądu, a  clrueio władzą Administra­
cyjną, podajo autor środki prawre, .jakie służą 
właścicielowi. Wyifiilca z tego, że rzeczywiście 
postanowienia proceduralne są nacechowane 
ziaiczną oględnością i liberalńością 1 dają wy­
właszczonemu właścicielowi doniosło środki 
obrony przed pokrzywdzeniem i dowolnością.

W ostatnim rozdziale cennego dzieła dra Ra­
czyńskiego jnyedstawione jest wwwła.szczęnie 
czasowe, szczególnie ■własności lasowej, drze­
wa budulcowego i opałowego, przy stibszc/,e- 
niu najważnię jszych przepisów ustawodaw­
stwa zagranicznego. Wreszcie interpretu.je au­
to? szczegółowa? przepisy o przymusowym usta­
nowieniu nowych dzierżaw i tychże przedłuże­
niu, o wydzierżawieniu odłogów i ochronie 
drobnych dzierżawców, które w jefokeie swoim 
ekonomicznym są równoznaczne z czasową 
ekspiaprjacją.

Wszystkie te ustawy wychodzą z założenia 
uszanowania prywatnej własności, którego 
konsekwencją powinno być sprawiedliwa od­
szkodowanie właściciela przyr pT’zymusowem 
c-djocru własności. Bez tej konsekwencji mamy 
do czynienia z konfiskatą własności prywatnej.
N adlto ustawi-dawstwo wlne i Losicwe przez ra- 
rykalne wyrwy w zasadzie należytego odszko- 
d c f j p a  wprowadzą zamieszanie, wprowmdza 
chaos, który mu^i się najzgubniej odbić. Autor 
ostrzega też przed tą połowieznośeią, k tóra 
pi? wadzi wprost do anąrchji.

Z r _r„eatudjowania pracy dra Raczamakieg-o 
ujawniają się liczne usterki d‘olty cli czasowych 
'przepisów o ntorm io rolnej, luki i sprzeczności, 
któro należałoby najrychlej w interesie prze­
prowadzenia tej reformy usunąć. Skoro bowiem 
nastąpi zPezumienie, ze reforma rolna — bez 
względu-na to, czy się ja ma uważać za. s to  
djura przejściowe, jak  sądzą socjaliści, do ja­
kiejś uwej formy gospodarstwa społeczneg-o. 
czy też tylko za ewolucję we władaniu ziemią, 
jako podfiilawową foimą kapitału — jest konie- 
czuośeią, podyktowaną óuchern czasu, uświa­
domionymi w wjetomiljonowych zastępach lud­
ności, to leży w interesie wszystkich interesu- 
wan.yoh, ażeby odnośne przepisy ustawowe 
i wykonawcze były dokładne i jasne, nie zawie­
rały sprzeczności, ażeby przepi-y, która doryw­
czo dostały się do ustaw, zosltały odpowiednio 
skOygow' -ne, tak, aby wykonanie tej doniosłej 
efonny c-dbylo sie możliwie gładko, bez kon­

fliktów', z usunięciem dowolności władz i in­
nych czynników, p»owolanych do wykonania 
tego doniosłego W skutkach i tak  trudnego 
daeła.

Jak  zaznatotono na wstępie, dzieło ttn wyka­
zuje dużą erudycję w oporacowanym przedmio­
cie. Autor, omawiając poszczególne instytucje 
i konstrukcje prawne, w? łaniające się z wy­
kładni przepisów o reformie rolnej, posługuje 
się liczneani cytatami naszych i obcych liczo­
nych, przez co dzieło jego tchnie wielką żywo­
ścią ś itak dla prawnuka, .jak ekonomisty, daje 
-podniecę Jo intensywnego oceniania materjału 
prawtnego i okon jmiczncgo, jaki nastręcza re­
forma rolna. -■ ,

Nie bez lirycznego nalotu są cytaty łacińskie 
z Horacego na tem aty robie. Dr T. D.

mm eHysaftlsSaa fsSłHfejs 
dla Hresststós.

Warszawa, 11 maja. 
Minister spraw wewnętrznych wydał do podle­

głych urzędów okólnik treści następującej:
Z chwilą uprawocnienia traktatu pokojowego 

między Polską, a Rosją i Ukrainą, podpisanego w 
Rydze, weidzio w życie artykuł tegoż traktatu, do­
tyczący prawa opcyj. W myśl porwyższego artyku­
łu, osoby, o których mowa w ustępie II. puakt 2, 
o ile znajdiyą się ma obszarze Rosji i Ukrainy, bę­
dą uważano za obywateli polskich, jeżeli w trybie
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opcyj wyrażą odpowiednie w tym względzie ży­
czenie i udowodnią, że pochodzą od uczestników 
walk o niepodległość Polski w okresie od 1830 do 
1365 reku, lub też są potomkami osób, które nie 
dalej, jgk w trzeciem pokoleniu, stale zamieszkiwa­
ły m  tery terjujm dawnej Rzeczypospolitej polskiej, 
oraz udowodnią, że oni sami swoją działalnością, 
używaniem Języka polskiego w mowie potocznej 
i wythGwmiem swojego potomstwa, zaznaczyły 
w sposób oczjwisty prz^-wiązanig do narodowości 
polskiej.

Jeśli osoby te natomiast znajdują się na obsza­
rze Polski, wspomniane wyżej prawo opcyj, w myśl 
powyższego traktatu, im nie przysługuje. Wobec 
powstały ch wątpliwości, czy i w jaki soosób po- 
mioirone osoby mogą uzysicać obywatelstwo pol­
skie, ministerstwo |praw wewnętrznych uważa, że 
do tych osób należy stosować artykuł.III. ustawy 
z dnia 30 stycznia 1920 roku. Ponieważ zgodnie 
z życzeniom kół interesowanych z a le żv na tam, aby 
wspomniane osoby, o ile złożą odpowiednią dekla­
rację w myśl artykułu III. ustawy, otrzymały do­
tyczące akty uznania, względnie poświadczania 
obywatelstwa w czasie, poprzedzającymi wymianę 
dokumentów ratyfikacy jnymli. to jest w ciągu oko­
lę diwóch tygodni, przeto miip.istarst.wo spraw we- 
v r.etrznvch poleca wyulać natycluriastoue zarzą­
dzenie, aby ladze administracyjne pierwszej in­
stancji podobne wypadki załatwiły w czasie po­
wyższym. Wobec tego przy ocenieniu dowodów 
pochodzenia polskiego, o których mowa w art. III.
1 stawy, mdi ży pot typować wyjątkowo liberalnie. 
Z reguły należy zatem zadowolić się oświadcze­
niem wiarygodnych osób, poświadczeniem kół 
i związków Polaków k rr  now ych, jeżeli inieresowa- 
m.i, co w przeważnej gości wypadków przypuszczać 
należy, ni ? l cdą mogli iwyA.az.ac się odpowiedniemi 
dokiunentami rcdzsTwumii.

Ponieważ w miejscowośoiach, gdzie ilość zgła­
szających się będzie znaczna, załatwienie ?viększej 
iicłtói podobnych wypadków %v czasie stosunkowo 
b.róikimi, może natrafić na trudności pod względem 
tcchniczi^ym, pry.eto zaleca się korzystać z tochni 
cznoj pcmccy miejsce??yeh kół Związków Polaków 
krosowych, j< żeli oni tak-ą pomoc ofiirują, bądź to 
przez dostarczenie odpowiednich sił pisarskich, 
bądź toż przez dosiarczoinie potrzebnych druków. 
Kcrzystanie z ewentualnej w tym względzie jxxrr.o- 
cy pozosta.w m się naturalnie ocenie kicrou-nika 
w la ba.wej v ład?yr administracyjnej. W ka/o vm ra­
zie, co się samo przez się ronumie, merytoryczno 
zł adanie każdego wypadku i decyzja należą wy­
łącznie do kieri wnika ur.zędu. Na podstawie złożo­
nej deklaracji, w rjizie uznania do?vodu pochodze­
nia polskiego za dostatoczmy, n.d?ży wydać into- 
rf sowanemu prświadczcsnie ustalonego wzoru.

1£ . l t  M  I  S C
K rak ó w , 13 m aja . 

N A  POM OC D L A  ŚL Ą SK A . P rzy p o m in am y , że 
p ien iąd ze  na pom oc d la  Ś lą sk a  n a leż y  sk ła d a ć  w 
M iejskim  Z ak ład z ie  K red y to w y m , R y n e k  1. 34, lub  
w B an k u  S pó łek  zaro b k o w y ch , R y n ek  I. 19.

N ie dopuśc im y , a b y  b o h a te rsc y  b rac ia  ś lą scy  
p rzy m ie ra li g łodem !

POCJODA. Po szerigu  pięknych rozslonęcznionych 
dr., w czoraj nastąpiło  deszczowe interm ezzo. Jeszcze 
CD?gd?j w ieczór niebo poczęło się chmurzyć i zaczął 
padać deszcz ciepły, życiodajny, k tó ry  dobroczynnie 
w płynął na  m łodociane stulone pękcw ia roślin.

RATUJMY DZ1F.C1. \V czasie Zielonych Świąt, dn. 
15 i IG hm. urządzA , Tow arzystw o orlirony dzieci i 
m łodzieży zbiórkę .fiibłiezną, aby uzyskać fundusze 
pr.trzeur.e na  pomoc dla nzicci. Z poradni T ow arzy­
stw a korzysta  st-ńe 3000 niem owląt, w łż lóbku  dzicn- 
r j  m« w K rakow ie znajduje schronienie 40 niemo- 
w ląt, kolonje w Jcaoyjno T ow arzystw a ?vyslaly w 
czterech sezonach r.a wieś 4700 dzieci szkolnych, 
nadto  opieka To?var:yotw,i domowa obejm uje ty s ią ­
ce sierot w ojennych i dzieci opuszczonych.

Spodziewam y się, żc m ieszkańcy naszego m iasta 
nie uchylą się od dzików  na  rzecz dzieci.

FLSTY.N NA DUM RODZINNY. Yv dniu 15 bm. (w 
n z ic  ni^jjogody w da. 10 bm.) odbędzie się w 1’arku 
K rakoą  skim »fef tyn bzo??’y«, na dochód »Domu ro ­
dzinnego* im. '1'ad. K ościuszki rlia sicr.it po żołnie­
rzach polskich (Kraków, u '. Jag iellońska 11). N a u- 
roem aicony p .ogram  złocą się raiędzy mnem i: m uzy­
ka 2.1 pułku, chor inwalidów, kosze szczęścia, zaba- 
v.y sportow e (organizow ane przez Y. N. O. A.), tańce, 
k ra in a  czarów', poczta i calv szereg n n y c li niespo- 
izan ek . Bufet we w lasujan zau", ądzie, YvTstęp  50 m k , 

dla żołnierzy „i inlodziczy 80 nik
DALSZE CEGIEŁKI W A W ELSK IE ufundow ali. 

37T-1> Ir Stanisław  i Helena Boczaruwie w K rako­
wie, 175-tą 18 my pułk piechoty, J70-tą ucŁniopde 
gtmnazjurfi im. H. Sienkiewicza w K rakow ie, 177-irią 
profesorowie gir.ina/.jmn im. II. Sienkiewicza w K ra ­
kowie, ITfc ,aą  c.ricerowae i szeregowi' baonu zapaso­
wego saperów  Nr. 5. w płacając po 80.000 m k za ce­
giełkę.

NA DZISIEJSZE DOROCZNE POSIEDZENIE AKA- 
DEM JI UMIEJĘTNOŚCI przybyli z zairnejtcowych 
członków:

Z lY arszawy: prof. Jan  Baućloin de Courtenay, rro f. 
Eądzyński, prof. Yvł Smoleński, rek to r .Tari Kocha- 
new ski, prof. J . łiorczc?vicz i szef sekcji K. Żóraw- 
bki.

Ze Lwowa: p rei. d r W ład. A braham , prof. Ja n  
Bołoz Antoi.iewicz, prciĄ St. WiUcowski.

Z W ilna: prof. dr Marjan Zdziechowski.
Z Puław : prof dr Emil GdfMewski (senior).
ZAKOŃCZENIE F.OKU SZKOLNEGO. K uratorium  

('kręgu szkolnego lwowskiego kom unikuje, że rozpo­
rządzenie m inisterstw a w yznań religijnych i oświe­
cenia publicznego w czasie wcześniejszego term inu 
zakończenia roku  szkolnego w szkołach średnich od­
nosi się ty lko  do szkół na obszarze byłego K rólestw a 
Kongresow ego. W  liaiopolsce rok szkolny  we 
w szystkich szk rjąch  średnich będzie zakończony dn. 
28 czerw ca br.

ZE S i 'R.A W M IEJSKICH. W czoraj odbyło się po­
siedzenie sekcji skarbowej, na  k torem  rozpatryw ano 
sprawę udziału gm iny m. K rakow a w m iejskim  za­
kładzie kredytow ym  w K rakow ie, oraz rozdzielono 
pożyczki z fundacji dra W arszauera d la  podupadłych 
rękodzielników.

Onegd.aj odbyło się pod przew odnictwem  w icepre­
zydenta Sarego posiedzenie sekcji ekonomicznej R a­
dy m iasta wspólnie z sekcją skarbow ą, na którcm  
szereg radców  miejskich uskarżał się na nienależyte 
spełnianie obowiązków służbowych przez organa po­
licji państw ow ej, k tó ra  nie zw raca zupełnie uwag4 na 
I orządki na placach i chodnikach do tego  stopi ia, 
że poszczególne jednostki, a między innym i i wyżsi 
wojskow i w jeżdżają sam ochodam i lub kuńmi na  chod­
niki, niszcząc jc, autom obile ciężarowe nieraz z przy- 
czcpkami, obładow ane m aterjałam i budow lantm i lub 
tow aram i jeżdżą wbrew zakazom  po głów nych uli 
cach, niszcząc asfa lt i bruk.

Sekcjo wobso powyższego uchw aliły, by  m ag istra t 
odniósł się do dy rekcji policji i w ładz w ojskow ych o 
w ydam o specjalnego zakazu kuraow ania sam ocho­
dów ciężarowych po pew nych ulicach, oraz by fun- 
kcjonagjusio  policji państw ow ej jz.rracałi specjalną 
uw agę na niestosujących się do powyższego zakazu, 
a  rów nocześnie p rzestrzegali aby sam ochody osobowe 
jezdziły  ty lko  i  prz.-pisarą cbyżoścdą. Zwrócono ró-

.r -H r-
wnież uwagę na niedostateczne oświetlenie dworca na 
stacji łPodgórze-miasto*.

Z porządku dziennego załatw iono szereg spraw, 
przyznając dodatkow e kredy ty  d la pewnych działów 
budżetu n a  rok 1920 oraz uchwalono przedstaw ić Ra- 
dzio m iejskiej w niosek na  przebudow ę kaloryferów  w 
teatrze m iejskim im Słowackiego, k tó re  funkcjonuj 
„ąc od 28 la t bez w iększych adap tacy j i uzupełnień, 
doszły do stopnia takiego zniszczenia, że ałużej nie 
są do użycia, a  sposób ich funkcjonow ania nie odpo­
w iada  dzisiejszym  stosunkom .

Onegdaj odbyto się posiedzenie sekcji VII, na  k tó ­
rcm  uchwalono upoważnić prezydjum  m iasta do zwi­
nięcia kucnni p rzy  ul. Zielonej z dniem 15 czerw ca 
hf-j gdyby do tego czasu mc przejęła jej w  Swój z.a- 
rząd  gm ina w yznaniow a izraelicka.

m p O C m i A M E  CEN MIĘSA I WYROBÓW MA­
LARSKICH. M agistrat odnośnie do rozporządzenia 
?v sprawie uwidoczni in ia  ccn m ięsa i w yrobów  ma­
sarskich, na  podstinoe  k tórego  rzeźnicy, m asarze i 
ini.i handlarze m ięsa i wędlin obowiązani są przed-

!<nć m-ągistratowi na  ręce naczelnika adm inistracji 
a k c f ły  n r  3iskicj,_ cenniki m ięsa i wędlin i to tylko 
przy  każdorazow ej ich zmianie, zawiadam ia, żo od diu 
15 m aja 1921 r. cenniki powyższe winn*' być przed­
kładane w  rrz ie  ich zmianv nie na ręce naczelnika 
adm inistracji akojrzy, ta k  jak  dotąd, Scz komisarjn- 
1o-vi targow em u (gmach głów ny m agistratu , oficvna. 
parter) na  przepisanych iormularz.aeh. N ie tto ru jące  
się no powyższego zarządzenia będą surowo k a rm i. 
Wszelkie inne jtrzepisy, obowiązujące w tym prz.cd- 
raooie, j r m js t t ją  niezmienione.

S ó l  N a  KW IECIEŃ, Od d.iia 17 m aja br. w ydaw ać 
będą sklejiy rejonowe i konsum y sól na kwiecień na 
kupon g o n y  147 1-jgitytr.acji zbiorowej po 1 kg. na 
osobę a  to  po 25 dkg w arzonki i 75 dkg szarej meł 
tej Ił gatunku  w cenie: w arzonka pc 24 mk., sz.aia 
lnełta iio 14 mk. za 1 kg. R eprezentanci konsum ów i 
w łaściciele sklepów rejonowych zgłosz.ą się po asy- 
gnaty  na sól w  bin’ze certódnem  m agistratu  pałac 
L arysza I p„ oficyny pl. WW. Śwuętjah 6 w dniach 
i 3 i 14 m aja b r . .

O ODNOWIBNJE ZEGARA RATUSZOWEGO. Ja k  
powszechmT w-iadumo. K raków  od wylmehu wojny, 
tj. przez 7 la t z g e r j  pozbaw iony je s t publicznego 
zegara. Jodyny , jaki był na  wieży ratuszow ej, zo- 
fta ł z pow odu zamierzonej res tau racji wieży zdjęty, 
i od tego cza:-o w ieża ratuszow a świeci pustym  oczo- 
4olcrfi, a miff jzkańry  K rukow i i liczni przejezdni wy- 
dziwić się nic mogą, jak  może m iasto dw ustulysięcz- 
ne ohclumkłć się bez zogara.

M agistrat ma obowiązek zajęcia się tą  spraw ą, 
przyczem przypom inam y, żc istnieje jak iś pryw atny  
zapis rra sprawieuic zegara. Co się z nim stało?

T eN N IS W PARKU DRA JORDANA. M agistrat w 
f (-rozumieniu z. sekcją sportow ą Y .M. C. A. ustalił 
następujące praw idła odnośoio do korzystan ia  z trzecli 
placów (ienmsowyen w parku (\ra .lo idana: place 

będą w cz.uie od 10 bm. do końca lrpca oddane do 
użytku od gol/.iny 7 rano aż ao  zmroku; grający  
winni p o s ia ł i i  wfas te rak iety  i piłki, oraz opłaeac 
iiodających piłki: wyn.ag.'.‘/Iz*nie za używ anie placu 
w ynosi od osoby i godziny 30 mk. Zgłoszenia przyj­
muje p. H. W. Long, dy rek to r sekcji sportow ej i  
M. C. A. (Grodz,k r  64, II p. od godz. 9— 11 rano). — 
E w entualny dochód z w ynajm ow ania bo itk  teuniso- 
wyeh p rzem aczony  je łń  na sprawienie przyborów  za­
bawowych v ' park i’ d ra  Jo rdana.

Z TEATRU ))BAGATF.LA«. Zapow iadana od dni 
paru prom jora >Ładnej historji* odbędzie się dzisiaj. 
Rolę głów ną v przem iłej kom edji C aillavetia  i Flef- 
sa  kreotyać bęuzio p Zofja C zaplińska, k tó ra  zalicza 
ją- do najcelniejszych w swoim repcrttW z.e. K cżyscrję 
»Ładfiej hu-torji* prow adzi p. Nowacki, zarazem w y­
konaw ca roii W alentego. P oczątek  o godz. 8 w ieczo­
rem.

POR ZARZUTEM OSZUSTWA policja k rakow ska 
aresztow ał* niejakiego A ntoniego K najnka, la t 39, 
b w y  pod nozoujm dostarczemia prow iantów  w yłu­
dził od szoiegu osób znaczne kw oty  pieniężne.

ZA PUSZCE ANIE W OBIEG FALŚŹY'VYCH BANK 
KOTÓvV l807-ni:n'ko'.vycu policja krakow-ska are­
sztow ała 19le tn iego  Stanisla?va Guzika, pochodzące­
go z Gołkowic.

ZŁODZIEJ PRZEDPOKCJOV-?Y. W czoraj policja 
k rakow ska rcresztowala 20-łetnicgo Cim pla ifocher- 
luanna., j>och( dzącego z Buska, k tó ry  w domu przy 
ul. titi-zMockiej 9 sk rad ł z tirzedpokoju na  szkodę .Iilrr- 
rji D rydzinskicj dwa pła'32cze d arm lie . w artości 20-

"ficy « k .  i zbiegł. K it.Jz.ic-ż jednak  wcześnie Z3.u- 
ważuno i złodzieja przytraym ano na  ulicy.

KOMUNIKATY i ZAWIADOMIENIA.
III ZJA 7D  DELEGATÓW  ZWIĄZKU POLSKIEGO 

NAUCZYCIELSTWA SZKÓŁ POWSZECHNYCH -
■wspólnie z deiegat-ami Związku zawo/lowego nauczy­
cielstw a polskich szkół średnich odbędzie się w dniach 
15— 18 m aj* br. w W arszawie. Na porządku dzien­
nym  szeiog sp raw ,. związanvc! ze szkolnictwem.

WALNE ZGROMADZENIE IO W . NAUCZYCIELI 
SZKÓL ŚREDNICH I WYŻSZYCH odbędzie się w 
ćlniacb 15 i 16 maj a w  Częstochowie. "W sobotę dnia 
14 m aja o godz. 0 w ieczór odbędzie się zjazd człon­
ków K siążnicy Folskn.-j T N. S. W. w sali I gim na­
zjum państwow ego, O godz. 8 zebranie koleżeńskie. 
W niedzielę o gcr.z. 8 w spólna wieczerza. VvTUrazówek 
co do iiosei delegatów  udzielą Kolom zarządy okrę­
gowe. Zgłoszenia e kw atery  w inny zarządy K ół prze­
syłać na  rece A dam a Czechowskiego, Częstochowa,
1 grani, państwow e.

POSIEDZENIE CZŁONKÓW ZWIĄZKU POLSKICH 
HISTORYKÓW  SZTUKI odbędzie się 14 bm. o godz.
0 w iació r w  g a lin ec ia  hi sto rji sztuki Uniw. Jagicll. 
Na porządku dziennym  odczyt prof. d r Ja n a  Boloza- 
A ntoniew icm  pt. »Pierwsi misti-ze R afaela G ioranni 
S.ir.ti i E. da Pian di Meleto*.

POLSKIE rt)W . KRAJOZNAW CZE urządza na 
czas Zielonych św ią t wycieczki: 1) do Ojcowa, 2) do 
Gór Świętokrzyskich. Ż głoizeuia przyjm uje biuro: 
Grodzka 64, od 6—7 wieczór.

KRAROY/SKIE -ECHOz wyjeżdżc w p iątek  dnia 
18 bm. na  dw a w łasne koncerty  do Poznania,

Z INSTYTUTU MUZYCZNEGO. Dziś v p iątek  o g 
8 »W ieezór kam eralny m uzyki jiolskiej*.

• Z kraju i ze świata.
RADA SZTUK PIĘKNYCH. D nia 7 hm. odbyło się 

w W arszawie w m inisterstw ie sztuki i ku ltu ry  pierw ­
sze posiedzenie R ady sztuk p ;ęknych, pow ołanej do 
wyrażania opinji o zam ierzeniach praw odaw czych, 
adm inistracyjnych i organizacyjnych m inisterstw a 
sztuki i ku itu ry  w zakresie, wszeUdcli spraw  a r ty s ty ­
cznych. Rarlo; sztuk piękna cli tw orzą  przedstaw iciele: 
arch itek tu ry  1 W ładysław  Lkielski (K raków ); m alar­
stw a Józef Mehoffer (Kraków); rzeźby Leopold W a­
silkow ski (W arszawa); grafiki W ładysław  Skoczyła.0 
v\v arszaw a); zdobnictw a W ojcioch Jastrzębow ski 
(W arszawa), konserw acji zabytków  dr Stanisław  
Tomkowicz (K raków ); m uzeologji dr Mieczysław 
T rete r (Lwów), krajoznaw stw a S tanisław  R utkow ski 
ĄYarszawa); lite ra tu ry  A rtu r Górski (Toruń); muzyki 
H enryk Melcer (W arszaw a); tea tru  Ju liusz Osterwa 
(W afizaw a); historji sztuki dr Je rzy  M ycielski (K ra­
ków); uraiczania artystyczno-plastycznego J^ n  R asz­
ka  (K raków ); nauczania ai;tystyczno-mu7,yczncgo
1 iotr M oszyński _ (W arszawa). 'Po omówieniu spraw 
bicżącjmh uchw alono rezolucję przociw^ zwinięciu m i­
n is ters tw a szlul. i kultury.

ŚW IĘTO STANÓW ZJEDNOCZONYCH. Z W arsza­
wy telefonują nam- Oncgdaj w ra tu szu  zebrali się 
przedstaw iciele rządu, duchowieństwa^ w ojskowości, 
oraz przedstaw iciele in sty tucy j w arszaw skich w spra­
w i- zorganizowania w W arszawie i w całym kra ju  w 
dniu 4 lipca św ięta niepodległości S tanów  Zjednoczo­
nych, Ustalono W" ogólnych zarysach program  obcho­
du. * ' - I

MANIFESTACJA DEMOKRACJI POLSKIEJ.
W W arsza/w ie, ćnSa 9 b. m  , o dby ło  się z in ic ja ty ­

w y  P o lsk ieg o  Strearm ctw A  D om iokratycznego  k il­
k u ty s ię c z n e  7-gn.m adzenie. P ie rw szy  p rzem ów ił d r 
D ł u s k i ,  n aw o łu jąc  do  Ł oiidarnośei z  lu d em  gór- 

(śląskim.
W  ty m sam y m  du,chu p rzem aw ia li: p. T . C zaki, 

d r  B u d z iń sk a rT y lick a , p . M edard  D ow narow icz , 
c ra z  p rzedo taw ic ie l G ó rn eg o  Śb£sk a  i inn i. W sz y s t­
k ich  u row ców  p rzy jm o w an o  outuzjastyczaiie . O d­
c z y ta n a  pijzez p  D ow m arow icza rezo lu c ja , w y raża ­
ją c a  so lid a rn o ść  ca łeg o  n a ro d u  z h as tam i p o w s ta ­
n ia  g ó rn o ś lą sk ieg o  i n a w o łu ją c a  do n ies ien ia  nm  
po m o cy  im a tir ja ln e j i  m o ra ln e j, zo s ta ła  p rz y ję ta  
jediM i-głośne.

N as tęp n ie  u fo rm o w ał się p o ch ó d  ze sz ta n d a ra m i 
D em o k rac ji, k ty ry  ru s z y ł k u  N ow em u Ś w ia tu ,

S'jfcota, 14 maja Isffil.

gdzie  jed n o cześn ie  o d b y w ał się d i-jg i w iec, mvo!a- 
!ny  p rz rz  Z w ią z tk  in te lig en c ji p racu jące j; n a u c z y ­
cieli. urzędidkc-w , hand low ców  i t. p. Tu p rzem a­
w iali pp .: R aab e , C za rk o w sk ', Oiwnibromiewicz i in ­
n i, ix>czeni rĆT-Tiioż p rzy ję to  rezo lucję , ż ą d a ją c ą  
p rzy łączen ia  G órnego  ś ią s k a  do  R zeczy p o sp o lite j 
i w zy w a jącą  rząd  do energ iczne j w  ty m  k ie ru n k u  
ak c ji.

Z dw óch  m an ifc s taey j u fo rm ow ał się 30-tysięcz- 
n y  p o ch ó d  z m u zy k ą  n a  czole i licznom i s z ta n d a ­
ram i i .  tra n sp a re n ta m i, któr_v X aw jTm Ś w iatom  
i K rakow akic-m  P rzedm ieśc iem  p o su w ał się k u  p a ­
ła c ó w  nam iestn ik o w sk iem u . C ześć p o chodu  d o ta r ­
ła  do p om nika  M ickiewicz.a, ro sz ta  zaś w y p e łn iła  
c a ły  dzi.dzm ic-c przed pałacem  nam nrstaikow sicim , 
gd z ie  m ieści się p n  z.ydjuni R ady ' m in istrów . Do 
v  n ę tr 7r t  u d a ły  się d e leg a c je  S tronni-jtw .iFD an.okra- 
ty czn e g o  i Z w iązków  in te lig en c ji, k tó re  p rz e ją ł  
p rezy d en t W ites . P. Dowi?arofivic.z w imioinśu dele- 
g .iej z łoży ł rząd ( w i w y razy  zauf m ia  i p rźoh '.ta .v ii 
p rz y ię ią  rc-z.olueję. P re z y d e n t W itos odpow iedz-a ł, 
że rziul ł.ączy się w  uczuciach  z ca ły m  n arodem ,- 
reusi je d n a k  ta l: działać, by  n ie  dopuśc ić  do  w ojny . 
Prosi-l w reszcie, by  po !Ł y k a  rz ą d u  z n a la z ła  z rezn - 
nnic-aiie i p cp a rc ie  u spo łrezeńshw a. Z ak o m u n ik o ­
w an ą  o lp e w ie d ż  p re z y d e n ta  m in ictrów  tłu m  pray- 
ją l z zadow olen iem  i z g o to w a ł ow ac ję  p. W itoso - 
* a , gdy się u k a z a ł w  o k n ie .

TEGOROCZNY »H1EG BELW EDERSKI* o  puhar 
w ydziału propagandy polskiago K om itetu  igrzysk 
chm pijsk.ch, dostępny  dla -  szystk ich  niezawod j^-ycii 
lekkich atletów  r, cal sj Polski, zarów no stowarzyszo- 
ry c h  i niesbrwar/,yszonych, odbęd^ e się dn ia  4 czerw- 
ca w W arszawie. W yścig rozegrany będzie n a  prze 
s trz e n  -1500 n od ronda belweUersldego przez A le: s 
Ujazdowskie, Nowy Świat, K rakow skie P rzedm ieścia 
na Rynek Starego M iasta (celownik). Zapisy przyj.’ 
mowane będą do (Irin 29 m aja w w srszairskim  ekrę- 
go ,/ym  Związku h 'kko utlefyei:)vm .

8MILRT Ei.N Y  W Y P aD E R  LOTNICZY. Z W ar 
ssaw y donos/ą  nam: Inżynier m ajor-pilot -Stefan S teg 
pi obują5 EWn-ego synslcmu sam olotu na  polu Moko- 
towskiem , spaul z t.ysokości 50 m. i zabił sic ns 
ir-iejscu. - -

RADA MIASTA POZNANIA uchw alPa n a  wniosek 
swojogó przewodniczącego dr M ieczkowskiego w . 
usygnowa< poł miljor.a m arek  polskie! 1 n a  pomoc ula 
ludności górnośleskiej 

■SPRAWA NADUŻYĆ W  LWOWSKIM PUZAPIE 
zatacza coraz, szersze kręgi J a k  ze Lw ow a donoszą, 
areaztow ony został wczoraj dy rek to r Puzapu S-lcm- 
czyński' i jeden z w yższych urzędników.

Ui-JARNOsG CZOK I I TWA. Z Czortkow a piszą 
l-um: W  sali Rady m iejskiej odbył się wiec pod prze- 
woun. oyr. Matuszewskiego, n a  k tóry .n  uchwałon 
cześć i uznarłe  dla Górnoślązaków i przyrzeczom 
nieść im m oralną i m aterjuuią pomoc. Na v.-iecn t ,m  
nic braki.)_ przedstaw icieli znanego stanu, a  że uchw a­
la jjg o  nie była ty lko  p.istem słowem, św iadczy ta  
okoliczność, że w przeciągu pó łto ra  dn ;a  K om itet, 
w ybrany przez ten wice, a  złocony z delegatów  
w szystkich tow ariystw , ma^ącyci -wą etedzibę w 
Czortkowie, zdoi.al zebrać i zainicjować ■ wy-siame 
129.000 m arek gotów ką oraz w agona zboża. D atk i te 
dało samo m iasto.

DEFRAUDACJA Dv REKTORA „STEFANA 
BAT OR£GO“. „Przegląd Wieczorny11 podajo sen­
sacyjne szczegóły o statku, zakupionym przez Po­
laków cmciykóskich, na kupno i zrostaurowanie 
statku pasażereko-transportowego, któremu damo 
nazwę „Stefan Batory11. S Latek ten stał w porcie 
nem ojoroldm i nie wyjeżdżał, pomimo, żo dyrektor 
Tcrw. alce., „Stefan Batory11, Aleksander Bieńków - . 
sl-ł, pobrał pieniądze za akcje, opkwy wstępnego 
i t. p. Skończ.ło się na tętni, że dyrektora, i „admi­
rała1 , Aleksandra Bieńkowskiego, aresztowały 
nowojorskie władzo .-ądowo. Okazało się, że tysiąr 
ce delare.w, węludzoych przca admirała od łatwo­
wiernych emigrantów, przepadły bez śbidu. Okręt 
T? atom jest ncważnio obdłużony. Na przoiiuuua- 
M  p. „r ć mirał*- zes.nni ic “Hłirg tzro wym-jać '3 ty-
sięcy  d ck .rćw . Z adan iem  p ro k u ra to ra  b y ło  ta k ż e  
w y jaśn ien ie ,-H e  ud z ia łó w  zn a jd u je  się  w  ręh ..ch  p. 
B ień k o w sk ieg o . O kazało  się , że  u d z ia ły  je g o  n ie ' 
pc-kryją w szy s tk ich  p re te n sy j w ierzyc ie li, k tó rz y  
d r f ta r e 7 yli m a tes ja ló w  n a  w yekw ipow -anio „ S te fa ­
n a  B a to re g o 11.

W PISY DO SZKÓŁ POLSKICH NA CZĘSKIM 
ŚLĄSKU CIESZYŃSKIM. W ładze czeskie zarządziły 
nowe w pisy do szkół polslcicn na  Ś ląsku Cieszyńskim 
w tych gminach, w k tórych bezpraw nie odebrały szko­
ły  polskiej ludności. Term in wpisów będzie osobno 
ogłoszony. y

UNIW ERSYTET UKRAIŃSKI W PRAD7E. Do 
P rag i p i7.ybyli d r B niestrzair.k i i K olessa, p.ofcso- 
rzy wolnego* un iw ersytetu  ukraińskiego w W iedniu, 
celem konferow ania z rządem  czes&iai o przeniesienie 
tego un iw ersy tetu  do Pragi. Byli oni n a  posłuchaniu 
u prezydenta  m inistrów  Czernego i m inistra Benesza.- 
J a k  s.ę zdaje, rokow ania doprow adzą do porozum ie­
nia, tale że przeniesienie uniw ersytetu nastąpiłoby w 
jesieni.

UROCZYSTOŚCI NARODOWE W  BIELSKU. Ja k
Bielska do *Dzi mnika Ciesz.* donoszą, część Niem­
ców' obchodziła lojalnie dzień konsty tucji 3 maya, de­
koru jąc domy flagam i i nalepkam i inni dem onstro­
w ał w  spesob niew łaściw y. D yr ranoły  przem ysło
wej, w której znajdują się poralelki polskie, źażą-
ćid od nauczyciel1 polski- h, aby usunęli z bram y
nalepki polskie, gdyż m ogłyby one prow okow ać mło­
dzież niem iecką. Oczywiście rozkazu togo nie usłucha­
no. U skarża się także  korespondent bielski, że nie- 
K to rz y  N iem cy odnosili się w rogo do pań. k ^ e s tu - ' 
jąoych na Macierz Szkolną.

W  dniu 8 m aja c-dbyio °ię uroczysto nabożeństwa 
w jirzepfiłn ięrjin  kościele. Podniosłe SfcAnie wyglo- 

11 ks. Ściskała, poc-zcm, mimo ulewnego desz< zu 
ru s7.yi pochód n a  rynek, gdz-e przem ówił ks. Mą~ 
czyński. Pochód ruszył następnie do Białej.

W  dniu 5 m aja odbył się uroczysty w ieczór w sal 
hotelu »PrezydcnU  (da?_vny Kawerhof*). N a tem : 
stosunków  na bląsku Cieszyńskim i G órnym  mówi* 
puch Niobr ij, resztę w ieczoru wyąiełniiy produkcji 
m ucyczne i przedstaw ienie aiuayw skie utworu »\Y 
przededniu*.

MAX DV0RAK. Max D vorćk. profesor historji eztu 
k i na  uni yersytecio w iedeńskim , jeden z najsub tel­
niejszych uczonych, zm arł nagle w czasie pobytu  na  
pograniczu A ustrji i Niemiec. Zmarły byl znakom ’ 
tym  znaw cą sztuki póżnoehrześcijańskiej i średnio­
wiecznej i jej poświęci? ostatn ią pracę swoją, k to -, 
ukazała się niedaw no. W  Polsce znany b , t zo_ swego 
o d ez jtu  o W aw elu, w ydanego później drukiein, w 
k tórym  nazw ał zamek w awelski epopeją kam ienną, 
k tór:. n a ras ta ła  z w iekami, a  w kszta łtach  a rch ite­
ktonicznych "Wawelu d o pa try .ra ł się aż czterdziestu 
stylów  i h h odmian. Umarłą’ był wielkim prayjacio 
iem Polaków .

N IEZW YKLE SPRZENIEW IERZENIE naw et jak  
na  dziisojsze czasy, w lGórech tysiączKa odgryw j 
1 ardzo skrom a*. rSlę, zostało dokonane w Wiednia 
na szJrodę wielkiej firm y handlow ej F  A Engel 
iirmio tej zajm ował Andrzej Ifurff, pochodzący z Al 
7.icji, wybitno stan o w i-.ko, m /k c lw iek  liczył dopiero 
27 la t życia, Rucff uchoiizi* w śmei ie haJidłor rn za 
jenera łrego  pełao in ien ik .i wspom nianej fimay- Tc-gc 
stanow iska i zaufania nadużvt do wielkich sp rren ie  
y icr/.tń. I  tak  z ułatwiaj <;.? zakupno ryżu w łioiar.dj 
J la  firmy Engla, fprzuuiowiorzył 32 a m o n y  koroi; 
cu strjick ieh , Z pooranych w pew nyr i banku 50 mi- 
l.,onó?r kor j.i zaorat dla siebie 30 miljonów. Ogók.n 
sprzcniew iirzono kw oty  wynoszą 12t’ miljonów Kii 
końcowi kwuiiii.ii llm.ff uciekł z Wied-nia. Przez kilku 
dni p rzibyw al w Iricśo io , gdzie spizodaJ za UK? noO 
koron ładunek ryżu, będący w łasn o śc ią  firmy K aflu, 
p itn indzs przyw łaszczył sobie, poczem wyje<-hal dc 
Marsyiji. JaJc się zdaje, stam tąd i.diJ Oj A lzacji 
Sprzeniewierzona kw oty straci! Rucff praw ie w c a  
łości nn. spekulacjach w alutow ym ,

G O Ri\I W PO DEJRZ, ŃłU U SOWIETÓW. Pary­
ski »Journal< donosi z Rygi: Żona M aksyma Uorkio 
go, w kotacli teatralny*li znana pod nazwiskiem A,i- 
drojewa, jirz /b y ła  do Hyg.. . t.-id udaje się do Angłji 
a  następnie do Frfcncij i Włoch. Juk, opow iada pan) 
Andrejówa,’ chciał jej Gorki tow arzyszyć .v podróży 
ale nie otrzym ał na  to pozwolenia sc .netów . Bojy 
się c ru , że Gorki, w yjechaw szy z Rosji, już by  dc 
i.icj nie wróeiŁ



Sk/botoj 14 Iliami 1921.

REPFJJTUAR
HIE 18KIEG0 TEATRU IM. JU L. SŁOWACKIEGO:

Piątek, 33 bm.: »roW f6tc.
Sobota, 14 bm.: •Rozbitki*.

REPERTUAR 
MIEJSKIEGO TEATRU PCWSZECHNEGO:

Pi itek . 13 bm.: aKsięźnicstku czajMasza*.
Soboto', 34 bm.: »Pijkna M arsyljankae.
FiedH H o, 35 bm. po poi.: » łfajor ułanów*, wieczo­

rem >I’if 'k ia  Marsyljaiika*.
fiEPERTUAB TEATRU sBAGATELAaj f ł

Piątek . 10 b*n.: >Awantura*.
Soboto, 3 1 bm.: *Awanturą«.

REPERTUAR TFATEU sNOWOŚCI*.
Piątek , 13 bm.: sJIazard*.
S tbo to , 11 bm,: » Hazard*.
Niedziela, 15 bm. po poi.: T R lA i iy  mazur*, wieczo- 

,1‘in 7>Ha«jrd*.
Poniedziałek, IG bm. po poi.: »Hazard«, wieczorem 

^Dziewczę z Holandji*.

£*3 zraMft iu kroniki.
POŻAR MAGAZYNÓW WOJSKOWYCH 

W DĄBIU.
W, ko raj o godzinie 3*39 po poru dniu z*aaIr-.nnjo- 

wano krakowską straż pożarną, że W Dąbiu w ma­
gazynach wojskowych wytracili niebezpieczny po­
lar. Natychmiast wyjechało 3 plutony straży, pod 
komendą naczolnika Obidowi ®a. Akcją straży -po­
stępowała energicznie, t<o też pożar zk kaliziowar 
no. Spali! się. tylko dach drewniany na jednym 
budynku, przeznaczonym na suszarnie mundurów. 
Sąsiednie budynki nic uległy pożarowi. Straż o g. 
7*30 pormkila do koszar.

I M  E lu . M it  i 8W88
— KONECZNY FR. Dr: i Dzieje Rosy od najda­

wniejszych do najnowszych czasów*. — Wydanie 
skrócone. Str. 29C. Warszawa W v dawnie..w o M. 
ĄrcUi.

Na krótko przed wybucham wojny rozpoczął au­
tor wydawnictwo JDziejów Rosji*, zakreślone na 
szerszą skalę, Dzieła tego ukarał, się tom pierwszy, 
doprowadzający historję Rosji do roku 1449. Za­
nim jednak dzido cało, opóźnione skutkiem tru­
dności wydawniczych, będzie mogło się ukazać, 
postanowił autor skrócie -materjał przygotowany, 
do rozmiarów jod nogo tomu, zamykają© "w nim 
czasy dawniejsze w skróceniu, obszerniej zaś trak­
tując dzieje nowoczesne, doprowadzone aż do wy­
buchu światowej wojny, to joat do roku 1914. 
k Z uwagi, że w nas.zem naukowom pńknicniiictwio 
brak byle podręcznika do dziejów Rosji, a nasze 
fą-siodztwo z Rosią dyktuje rmm obowiązek zapo- 
enamia się z historją togo państwa, powitoć trzeba 
Juaązkę dra Konecznego Jor najżycziiwiej, jako 
podręcznik infermacyjny bardzo wyczerpujący, 
bodaj żo jedyny u nas. W sSres&cMfluu niniejszego 
w y darni a obraz Rcsji występuje daleko plastycz­
niej, aniżeli w dziele pierwotnem, gdzie w chaosie 
szczegółów, c pt wiedzianych zbyt szeroko, zatraca 
się plastyka i wyrazistość obrazu. wp.

— > SUŁ K O W SKI * NA SCENIE TEATRU NA­
RODOWEGO W TORUNIU. Z T o r u n i a  ctono- 
;zą nam:

Dyrekcja teatru Narodowego polskiego na Po­
morzu wystawiła w dniu 20 z. m wspaniały dra­
mat Żercn.d.cgo »Sulkowski«, a przestawienie 
to, uwśeńc/rmc jednym sukcessm artystycznym, 
tyło śmdęBKe. teatru i chlubnym egzaminom pracy 
i pczfcunu artystycznego aktorskiego zespołu ndo- 
uigo teatru. ItzedsUtWenie poprzedził przeor iwie- 
i,wm watepnem dyrektor Fiączkowski. O wykona­
mi u podniosłego dzieła krytyka miojscowa wyrazi­
ła się z najwickszr-nii pochwałami. Tytułową rolę 
grał p. Szyndler z peineun zamurrieniem uitoneyj 
aatw:! i peychołogji tej niezwykłej postaci. Ks. 
Iicikulesom był p. Bogusławski, Agnewirą p. Sli- 
choroiwfika. Antngncsem p. Pstrzy eki, Yenture‘a 
(p. Hryniewicz. Pozostałe icle znalazły powołanych 
przedst iwiacli w- pp.; Pelińskśat (Com.dulmero), 
ArkądeJ.ckiim. Lechowskim, Jejdem i Rychterzo. — 
Publiczność S2tnkę i swykonawców przyjęła cvnłu- 
(zjastyoBnie, a do autora wysłała telegram z wyra­
żania haołuu.
, -  p o d r ę c z n ik  F il a t e l is t y k i p o l s k ie j .
Nakładam redakcji ^Filatelisty Polskiego* w Kra- 
fccwjfe, Rjaek 9, ukazał si*; pierwszy tom bibljote- 
ki > Filatelisty Polskiego*, ułożony p rzez  Wilhel­
ma Bernsteina z Warszawy. Pierwsze bo polskie 
(wydanie pc-dręczuika filatelistyki polskiej obejmu­
je 52 stron druku i ilustrowane jest odbitkami klisz 
raarkowyth. .

Powstanie p: óstiwa polskiego i połączone z tern 
praownty pclityczne spowodowały wylanie we 
f  'z.yctfckh dawnym zaborach prowizorycznych 
imaiek pocztowych, częściowo urzędowych, czę- 
ficiowo przez różne urzędy pocztowe, a. wkońcą 
przez piywatnych ?p,k u kortów na własną rękę. 
t Nowo powołane do życia państwo polskie i w 
dfiodzirtie filatelistyki wzbudziło ogromny ruch 
nie tyli;o między amatorami, ale także zawodowy­
mi kupo/mi marek pocztowych. Pierwszy podręcz­
nik f.Lwlistyki polskiej, zawierający chronologi­
czne zostawienia wydań marek pocztowych, odda 
rzetelną przysługę zbieraczom marek polskich 
i winien znajdować; się w reku każlego. — OoTta 
50 łlkp.

— NOWE KSIĄŻKI:
I iilaksymilj.in W e r o n i c z  : Płomienie u brze­
gów. Warszgwa. Nakładem Gebethnera i Wolffa.

Jorzy Ż u ł a w s k i :  Na srebrnym globie. War­
szawa. Nakładem „Bibljoteki polskiej". Wydanie 

• czwarte.
i sd. R i i f n e 1 : Duchy w mieście. Powieść. 

Warszawa 15)21. Instytut wydawniczy „Biblioteka 
polska".

Jozef W e y s s e n h o f f :  Sobol i panna. Cykl 
myśintakl. Wydanie nowe. AYarszawo. Instytut 
wydawniczy „BiMjoitka polska".

Dr Tad. Z i e l i ń s k i :  Stanożytność antyczna 
a wyksztaLenio klasyczne. Zantość. Z Pomarań- 
Fki i Ska. .,>w,

ł  ols. Le d n i c k - ' :  Z lat wojny. Art\kuły li 
Lty, p rzem ó w ien ia  (1915—1918).' W arszaw a,' Na 
kład księgauii Hocdcka.

Juljusz Y e r n e :  Dzieci kapitana Granta. Po­
dróż famtastyczno-naukow a. Dwa tomy w jodinym 
Warszawa. Naktad Gebethnera i Wolffa.

Juljusz Y e r n e :  Dwa tysiące mil podmorskiej 
żeglugi. Powieść fantastyczna. Wrarazawa. Nakład 
Gebethnera i Wolffa.

HtJtssźjrn tzSi teffłill paasiBL,
Z Wairsza^y iłotnoezą najni '  '-f s “ *** 
One0 d:atj uŁflfcezyln połąioaoiiA komisje e'ęj- 

rnowe jk&#K>wx>-br ’drzc4iuw-a i admjnrdticflcyyńi 
praco mud tó taw ą o n a jw y ż s i  Izibie Jaiatrod: 
iPą^tmia, Oalły projeldt «a!taprj Ł/jstaf uchwało- 
toy.
POSELSTWO POLSKIE W WASZYNGTuNIE 

Warszawa. 13 maja (Tok wł.) W7 kołanh sej-
anorwiyyh iktążą pogłótsiki, że dymfeja posła poł- 
8kf?gc w Was^yawtomt ks, Lubomirskiego jest 
kivcśfją p^tanowioną i w  it? jegx> miejsce ma 
bytć miainom-«!ny p. Tad. NMeirikffi.
f ) "* SPRAWA POSŁA SOWIECKIEGO "
; ■' f s W POLSCE.

Warszawa, 13 maja (Ted. rwł.) Rząd jwlcki dał
dc z/rorztmćemla ittaulowd etawYAów, że Ka.ra- 
cham, jako p<x5ół sowiopki w Pojatee, jest nie­
pożądany.

>P<dpne«as« donoisi, że pnzyceyną tej decyzii 
jreflt fakt, iż Kairdftiam był pra,vą l^cą TToekie- 
go w Urześńiu litew skim  przy fcuwSerainiu brak 
fiaibu z Nieffnyaani. Rmmioż rząd framcueki dal 
do K oA m fem , że Karaiciian, jako poseł go wie-

nicitwo, kitóne urudtomione w porę, z t ó o  z Frtuacją, ljde
wi*eić ajniimJcgię i Iw ń  'popTMstaJicoaTł. Zdiolby.to *\v  ̂ ^ 11 łni V’ 1 *

Msto-fiuntiiskle RKissy gtipodufcte

akawo, pod komendą kap. Cyin a, roci^wzoły 
aitak o gonfe. G wiecz. od m. łłiirawy i Starego 
Koźla. Równoiczośnie gr^pa. Soijkfea zaatSkawa- 
ła frontOfl-ym attaktean K ędzienzym od; strony 
Ncnwej Wsi. W dwiiie gadlziny później już 'dwo 
rzeic towarowy Kędzierzyna b j ł  w na/^Om rę­
ku. Była to iprawćlzrwa ibiitara, w której ze o tro­
ny niemieckiej brały udizial palwccme poicńąęi 
miotacze min i mara łcarakinów masizymowyor- 
Dzięki sz.częśliwej operacji! polskiej #rMo r* 
paw.rtaiiecm yteiw ir zająć transjpomt mrtylerji 
niomiockioj i bospośreldnio kioromać to aamaty 
na Kędzierzyn.

Strzały na Kęćlizietńzyn wywołały rieałychainą 
pamsKę wśród lv.(d!no(ści i wojsk nietmieoklich t. 
zw. z-zieJoTtków*.

Niemoy eaiozęłi tłumnie inciiekać z miasta — 
Akcji dopomaigaly pociągi panoierne potkie 
zmoa-tcwanc monientalhrio w hniiUach £mmy 
przez ioiboitaiikńw polskjoh. NaidlzWiywaaffną od­
wagą odiznaicizył się ks. my. IV o źn i a k ,  któ 
ry mimo, źe ranny prorwttdził do klofńoa lialtalpm 
szturmowy. W RTiipio Cynnsa. wymitenić należy 
waikscscnyicJi Htuldentów połitaehnMc' lwowskiej 
Górnoślązaków Solowieia. Szajnochc i innyeh 
()gromne za:fluKi w akoji oddało polskie kolej

całej skicji 15 karabinów maszynowych, dużo 
amtmiieji, 43 loitomytywy i około 2 tysiąiey a- 
gon ów.

Daisza akcja militam?. pOAsłę* nopw,4nęła się
Warszawa, 13 maja (Eas/t Esw itssf Kcre- 

ujrmdc-iit »Jo-Jmał do Potlogne* cełOigraLuje z
w datrtym ciągu. Polwisdańeze odfekiały za ję ły . Paryża,, że iddady poltko-Irancttskie w sprawie 

k, Kłodnieę (bardzo ważny punkt — umowy gospodarczej g.ą r.a bareteo dobrej (lro-
panjujc nad śluzaimi kamału naidotdraanickieyo) dz®» presz. Miltewund osobiście pociera tę gffra-
araiz Koźli point, gdźk 
ma.tcirjału kodejorwgo.

wzięto masę amunicji i wo, atby j k  najpręzoj dójść do podądiaiacgo 
dU obu państw rozwiaz asakt,

sęT-I s® ara ngpw’ aga- rtg»r.aniaM«aBP!CTniiLMMMM-1

s p rii sirsnsuti
ootuRi m i m t a

Walki o Kęcteterzyii.
K-cmaspondent gómcśląaki j Pązeylądu Wie- 

tzonieyo* donosi:
OJtadnio walki, F wajace z przerwami od S 

maja, zostidy uuieńeizone wspaniałym sukoe- 
m a  wojsk pcwisitańczych. Wiełlaa operatoja, ma­
jąca na celu osiągnięcie linji nadodinzańsilGoj. 
ti. Koź.la, Kędzierzyna i Kloidirdcy, doprowa­
dziła do zmoolnego auffcceau. Dwie grupy woj-

Warszawa, 13 maja (Tal. wl.) Wiozoraj o gotte. 
4 popoSiadhiu roapaoaęły się obraldy sejmowi-^] 
koimiiisji dła iipraw zagranicznych po(d j rzewo- 
duJatwącim pasła Grabskiego. Kierownik nrini- 
stershwa spraw z ograni cznjsch p. Dąbski przed­
stawił w komisji sytuację polityczną, ewIsłz- 
cza w zwisąaku z pewyitamieim ludności polskiej 
na Góniyin Śląsku i odczytał dokumenty dy 
płomaitytc-zne, jaikie w bej sprar>ie obmymsł rząd 
nef-ki.

Po infomnacyjnem przemówieniu wjfwm Dąb- 
śkicęro wyrwązala się dysfcusja. o której breśd 
i 6zezcigółacli łjfiŁk Wszelkich infoamaiq}<j, ]K>nie- 
waż tę cizęść posłużenia uznano za tajną. Re- 
zritajt.em dyskusji było uch-walenie nartępująiee] 
neaokioji, która dzisiiaj praddloiżotna będlzie Sej­
mom1:

»WjtebiM Sojiii raiezy ttciliwalifć.: Naturalnem 
ptetiwtoin ludności górnośląsJiioj — Jotóra na ęa- 
łyrm obszarze pleilńacjttoiwyin, wiedde niemieckiicl: 
natwet spisów statystycznych, zachowała mimo 
mdiiowaekowiej niewoli, jeżyk pofeild i świado- 
imioiść poklkieyo noichoiGizenia, — jetsb ajiadnoeze 
nie się z Polśką.

To jej prawm naAntalne w naly  mocai,',?Ł>i-a 
sprzymierzone w pieirwoteiym tekście tnaktrtu 
wrairsadskieigo, łącz? cym bez zastr/^Aeń Górny 
Flęsk z P o ls k ą .  Gdy jodlnak z innych wt7ylcdó'>v 
nM>cairstwra  postanowienie to zmieniły następnie, 
uetanawóając plebiscyt, narród poiMó poldiaał się 
lojalnie tej decyzji w myśli, że wyrażona w ten 
Sposób wola rozstrzygnie i*fltiwoła*iie o przy- 
natTężnoiśei pąaństiwioiwwjj poMiloj ludności’ na G 
ŚląTku.

Wynik plebiscyttn stwienrzii wyraźnie liiiję 
demarkacyjną tmylbc-rjukn, na którecn większość 
gmin o.ś;waaidici7.yła się za PoŁśką i yFjnofcnił na 
niom pratzo natuirajbia potkkiej ludności do 
Kkącizeaiia się i  Polską.

Wiadomość, iż zieimi tej zagraża pon.ov.ne 
oddanie pod jarzmo ortrekie, odoznla ludność 
górnośląska jako iwetl-U), niicąpraimaPiwość j 
kirzywklę. Chwyciła za broń, aby zaświadczyć

P fu i m m m m
Warszawa, 13 maja. (East Express). Według 

informacji pism berlińskich, korespondent »Ti­
mes.!« z Górnego Śląska, domosi, żo Rada naj- 
wyżsra poweźmie uchwalę v n  sprawie Górnego 
Śląska w najbliższych dw’óch dniacn. W Berli- 
nio panujo przekonanie, że Rada najwyższa 
wystąpi w sprawie Górnego Ślaska na korzyść 
Polski.

Bytom, 13 maja- (PAT). PiiJma niemieclMe za- 
mic-Rzezają rzekomą dępeiszę »Daily T-efegjTtinii* 
z Lendy nu. według której sprawa górnośląska 
ma być przekazana Lidze narodów. Y/iaidomość 
■ta jednak wydaje się niegmawidopoldo/bna!, gdyż 
weidtag trakt?,tu Auersalskiego sprawa górao- 
^.ląska ipodllcga Ra.dzie ambasadorów, a później 
Radzie najwyższej.

SPRAWA GÓRNOŚLĄSKA W RZYMIE.
Loifljya, 13 maja. (Fast Express). »Morning- 

posU donosi, że Icrćl włoski wezwał do siebie 
ministra Sforzę i cdbyl z nira konferencję v/ 
sprawio Górnego Śląska. Dziennik ton wyol­
brzymia tę okoliczność, pisrąc pat.otyozine, że 
konferencja: ta  dowodzi, jaka ooną przywiązują 
Wiochy do kim i swotich synów, pizolanoj przez 
powstańców z Polski*. Po* powrocie z K utry - 
nału minister S f o r z a  przyjął kolejno amba­
sadora niemieckiego, radcę ambasady angicl 
sldej, oraz .sekretarza poselstwa polskiego.

NIEMCY CHCIAŁY MIEĆ SWOBODĘ
d z ia ł  a n i  Ą

Berlin, lJ  3naja. (East Express). Na najbliż­
szych posiedzeniach parlamentarnych Rzeszy 
(?mav\ laną będzie sprawa postępowania rządu 
niemieckiego wobec uydatrzeń na Górnvm Ślą­
sku. Partj-0 zgodziiły oię na przyjęcie ultimatum 
w tym cełu, aby mieć możność swobodnego 
działania w sprawie górnośląskiej. ^

NTEMCY ŻADAJĄ GWARANCJI 
CO DO G. ŚLĄSKA.

Paryż, 13 maja (PAT). Dzienniki donoszą z 
Ttotidynu, jaikhby ambasejdor niemiecki, zawia- 
damiając Lloyd Georgea o uchwal© Rescfesta- 
jtu, żądać miał gwarancji co do losu Górnege 
Sląsfea i ewentualnej alecji polskiej. Lkeyd 
George odpowtedżiał, że sprafwę tę odida w »c- 
c& 3’z.ą.dów’ sp^zymienzonyicłi, równorzaśnie pod­
kreślił konieczność, aiby Niemcy; przyjęły ulU- 
małuss tez  wszelkich zaptrzeżeń. ^  - -

Na 110. 8
~ T — 1 ~  1— ~ ir lJ 1 ="'--------- :

wymi. ;rz. ć sprawiedliwość Polsce w sprawie 
taytorjów pkimscytowycŁ i w razi© potrzeby 
nk zawaha się tych środltów użyć.

>Bet£t Juimtai* rnuwuazujan dk ustępu mowy 
kanclm a nlemieck. ego w spraw k? G omego 
Śląska, zaznacza, że Niemcy powinny stracić 
nanascuie wezieftk; e swoje dotych^zataoiwie ilu­
zje, albowiem wedfiug infonma^dj, zaciągniętych 
wizez tenże dzSenniic w kołach o i lojalnych, — 
komisja międzyscóiisznlciza przyjmując prawdo- 
poóirbnYo konkluzje rzeczoznawców amerykań­
skich, -godnie z fraaigusklij punktem wiozenia 
skłonii_ jest przyznać Polsce okr^g pizemyslo- 
wy górnośląski aż do linji dmiarkacyjnej nie- 
omaj identycznej z lin ją Korfantego.

OLERZYMIA ZDOBYCZ W KOŹLU.
Beilin, 13 maja (Eaisrt, Express). Położenie 

Niemców na Gómyin Śląsku pogosrszyło się 
znacznie wTkutek zajęcia pomfti kozielskiego 
Jir&az nowe tańców W ręce ich ,wpadły ołb.izy- 
łni© zapady żfiwaoiśod, między mncmi 40.000 
centnarów mąki

i g&neMie}
miaiilM Sipiehy.

prród cywńłizowazrą luidlzkością, że woli śmierć 
niż niewolę.: tak ; jaikto czynił narad porlki prz- z 
150 lat we wiszyslk-jch s-weich poiwekinłaOT.

Scjjm. skwiardzają/c piowyńszyi stan rzeczy i 
przyjmarjac do w■laidomoćci- dcddairację prezy- 
deuta ministrów, wizyum nząd. aiby całą swą 
umiojętaaść i onergję gkienw ał ku zabezpie- 
czetniu. nstailoncgo tiraikittaem weri?.lskim pra­
wa gmin górnośląskie}), które opoiwieJ^iair się 
za Pohmą do powrotu do polskiej ojczy/ky*.

Razo! icja la przyjęta została wszystkiemi 
glosami przeciw glosom posłów Nar. Partjl Ro- 
bctniczej, którzy nawet zatpeyledzicii. że za­
mierzają na dizbijęjsztm plenarnom /poRiedzeniu 
Sejmu wystąpić z krytyką polityki rządu.

Następnie na porządek dizienny abrnd ko­
misji wiaszła Ejprawa rokcwaó n-oislio-ktewsiucJi, 
tęczącyicli się oibcicnie w Bnikąełi.

IV związku z tą  sprawą, jak i wojróle z całą 
polityka ministra spraw zagranicznych Sapie­
hy, wszystkie głory bezwzględnie wyrażały po 
tępienie dla polityki, prowadzonej przez mini­
stra Sapiehę.

Już onegdaj w klu.b?:ch sem owych toezrJy 
się na-ra jy  w spraiwie stanowiska., jakie nałoży 
zająć woibac niępcw-otdizeii politycznych ministra 
Sapiehy.

Yv d'1'i'u WiC!Z'.<rąj;i7ym  o-maidy na. tem at dzia- 
łalnuśei min. Sapiehy tnwrJy w dalszym ciągu 
a rezatłtaltem ich było Suwiciridzenio przez pnze- 
woćfeiicsaicego komisji dśa spraiy zrigranicznT.ch. 
że w Sejmie ustawodawczym niema ani jedne­
go klubu poselskregos krórj'by miał zautanie 
do polityki ntla. Sapiehy. W ‘następstwie tęgc 
końaija isdTwajiila i  ólejcćć prz^wodinioząeT.m.u 
a)%fey fakt ten zakomunikował niezwłocznie 
prezydjt^n Rady ministrów.

\Y ten sposób dymisja ks. Sapiehy .jest już 
kwest ja przesądzoną i prawd cpndeb nie zala.twio 
ną będzie w ciągu kitka dni. Aż do rcdtoinsft.ru- 
ktji gabiarelu. kierownictwo minirtersitwa sprańc 
zacTainicznych prowadzić będzie wicesninisten* 

.ki. ' -Kś-̂a **

Rćfns Bl̂ emośc! politgczne.
SK Ł A D  K O M ITE T U  W Y K O N A W C Z E G O  NA 

GÓRNYM  ŚLĄ SK U  pow ięk& zony z o s ta ł p rzez  
dw óch  cz łonków : W ik to ra  R.i.m fdkU  i E d w a rd a
B y la r a .  B ezpośredn io  po d  o dezw ą k o m ite tu  do  
lu d n o śc i w yd  rak o w a  no  w ezw an i i  w szy stk ich  zw ią­
zków  ro b o tn iczy ch  n a  G ó ru jm  Ś lą sk u  do pod jęc ia  
p racy . O dezw y podp isa ło  12 zw iązków  robot.ii- 
czych.

ZMIANA POSŁA CZESKIEGO W W ARSZAW IE.
Oncgdaj opuścił W arszaw ę były  charge d'affaircs 
czeski p. N ovak, a  jego następca p. Maxa objął urzę­
dowanie. Podsekretarz  stanu  p P iltz z pow odu odja­
zdu p. K ovaka i pow itania p. Maxv dał w czoraj przy 
jęcie.

KONSUL FRANCUSKI W E LW OW IE. Nowo mia­
nowany konsul francuski wo Lwowie G. Y anticr, 
przybył już do Lwow a i obejm uje urzędow anie w 
najbliźszyc-i dniach.

tramfiport 1.S00 wagonow saletry dl; Pol&ki. Po 
nadto zapór* żecLziamfi są transporty fosfai^iw, kai- 
nitu i tos.:asć vki bv ilości 60.009 ton, również pr: e- 
smaczonych t#a Polski.
* GWAŁTOWNY SPADEK CEN W CZECHACH.

Ceny artykułów w Czechosłowacji w mń-siącu 
k\ iotnia iw 6tcsunku do grudnia spadły ze stu na 
55, również widać zniżkę w wyrobach Daweltnśar 
mych j w  obuniu.

FANTASTYCZNE CBAWY »TIME SA
Londyn, 13 maja (East Ex,pre'fe). »Timos« 

donosi z Byitomia, żc Ejjttiua.eja komis i-i miód? y- 
&c,j'iirś’?,:r>i.,zej jest upokarzająca. Zdaniem »fi- 
mesa.. pirzy-pisać to naileży iNanowiaku oddzia­
łów francTiykich. Twior.dlzi on, że po-wstanic 
było ocł ckawma przyicoloYmno. Franicaizi zaś 
niemal jawni© popierali powstańców. ken- 
ktezji »Tim-c-Si* wyraża, fantastwczne oibawy, by 
trak ta t w-emsalaki nie znalaizł niesławnego grobu 
w ŁC-palniach górnośląskich.

^SPRZYMIERZENI SĄ NA ŁASCE 
FOWSTAŃC0W «.

Londyn, 13 maja (Ea'st Expre A). W ajprawłe 
uklafdu między (przywódcami porwistania górno- 
ślą-skiego a komisją mtodzyisojuszniiozą »Mor- 
ningpo:st« piesze, że. szelk i©  układy będą fcttmo- 
rysłycznymi, jsżtli sprzymierzeni nie zdołają 
padnfeść swego presfigeu wśród ludności gór- 
nośiąsidej, która przekonana jest, że sprzymie­
rzeni cą na ias.ee powstańców,

S-«.s*55..

PfsssdrńtosHi o Pslski 
de Gorsza SiisKa.

Prasa francuska wita przyjęcie _ ultimataun 
mocaistw ąprzymieinzoinycli prauz Niemcy, bar- 
ótzo chłofdro, a nawet wyraża wątp] wosci, czy 
Nieartcy zechcą dGteyr.mć zoibotwąuań. l r z j  
tej sposobności kiUra dzienników parjlsktob 
jrrzes<t!rz.ęga Niemców przed łą-eaegikarn sprawy 
G, Śląjka z kwest ją przyjęcia przez nich ulti- 
Łnatum.

1 tak Pertirax vr *Echo de Parls* powiada, 
•żc jccżeii w koalicyjnych rządach nie -jjawni się 
więcej wiewagi, aniżeli to było dotytchcizae. w 
takim razie merżna przewidzieć, że jK>mięczy 
Iondyuera a Paryżem nastąpi nowe tarcie na 
ile sprawy Górnego Eląska. Adtor zaznacza ze 
'wjwieefc wierzyć się nie choe wdaldomościom, we­
dług których noiwyTgaibinęt ntomiooki miał rze­
komo jaiko cenę swojej uległości wobec uli i- 
uiabum. otrzymać jakieś obietnice co do inter­
pretacja plebiscytu. W Icażdym razie1 — pisize 
amtor — nałoży wyraźnie dać do zufżzumisnia 
łiaazym przyjaciołom, że opmja fraimauska nie 
Zgodzi się na frzyiznajnte gómwląskiągo ©Krę­
gu prz&n.ysłon\Teyu komukolwiek innemu jak 
tylko Polsce. Francja — kończy arttor swój 
aiśclkuł — nie jęsi poabawdona środków, aby

V/iadoni«ści piefdowe.
Z GIEŁDY KRAKOVv S K IE J Zapoczątkow ana na 

onepdajszcm zebraniu popraw a utrzym uje się; Fokaż- 
niejsza niż dotąd liczba uczestników  dokonała wczo­
raj liczn.ejszycb tra n sa k c ji przy uspesebieniu nacjed- 
nolitem K ursy  bąrtz utrzym ały  się. Dądź dozuały po­
p raw ; z w yjątkiem  rS iorszy górniczej*, k tó ia  s tra ­
ciła 300 nunktów  i »!’. T  H.« storj-ch obniżonych o 
50. N atoiiiiast »I’olska Nafta* i ^E lek trow nia w Sier­
sz/*  zyskały  po 35-ł.

W  dziale akcyj bankow ych k ilka trausakcyj, pa- 
pi r y  lokacyjne be.-, obrotów.

K orony aun rjock ie  n iisze  o 0‘10, czeskie o 0‘50, 
reszta  w alut i dewiz bez zm ian / -  

CEDUł A KURSOWA GiELDY' K RA KO W SKIEJ
z dnia 12 maja 1921. r

•flar  zad
Polsk i Bank Przem y słow y I— IV • 525*— 575*-

Transakcja 550*—
Bank H ipoteczny 650'—  70C --

T ransakcja 67©—
Fa.xx 'małopolski 
Łiem ski B ank Kredytowy

750*— 8 'r t-t
675*— 725*—

p ow szechn y Banfc E edyto?! E A 200*— —‘ •
B ank K redytow y w W arszaw ie V 8500'— 2800*—

T ransakcja 2725*- .
Bank Związku ,spółek  zarohk 4200*—  4u©y—
P olsk ie  Tow, handlowe 1— III 750'— 850*—

T ransakcja 775'—
:  olskio Tow . handlow e J1T 675*—  725‘—

t Transakcja 68©— 700'—
•P o lsk i Glob* 178!?— 18,W —

T ra n sla cja 1800*—  1790 —
ź.cąhiga FolsŁa  
Zielenie wski

4 5 0 —  « / -
i 6300 — «afcr—

•L en.i sz* Fabryki m asz. roln. 450C- 48f.«*- *

Dział ekonomiczny.
1’ARGELACJA MAJĄTKÓW. »Monitor Tolęki* za- 

nreszcza ogłoszeińe prezesa Głównego Urzędu ziem 
fkiego, wyszczególniające majątki p„ń.-t\vo\ve, prze­
kazane na parcelację, eu do ktoręch zarządzono roz- 
poczęrie postępowania parceiacyjncgo.

O WOLNY HANDEL WĘGLEM. Z Warszawy te­
lefonują naoi. łlimster handlu i przemysłu złożył do 
Rady ministrów wniosek wprowadzenia wolnego 
handlu węglem.

* POZAKONTYNGENTOYĆY WĘGIEL GÓR­
NOŚLĄSKI DLA MAŁOPOLSKIEGO PRZEMY­
SŁU FABRYCZNEGO. Krakowska Izba handlo- 
wo-pizamyslowa donosi: Pozostałą, rezerwę 45.000 
ton węgla górnośląskiego aa miesiąc czerwi&c, ja­
ko węgiel pozakcmtyngmłowy, będzie można uzy­
skać na celo małopolskiego przemysłu fabryczne­
go. Ilość ta zostanie rozdzielona pomiędzy tych 
pmimyskfwców, którzją reflektują na przydział 
pi za normalnym kontyngentem, w cenie około
0 200 dik. niemieckich za 10 ton loco kopalnia, 
względmio w- równowartości w markach polskich. 
Yv dostawie ilości 45.000 ton przewiduje się 50 pro­
cent wogk: settewanego (gruby, kostka I. i II., 
c'zol*! I. i II., oraz orzeszezt) i 50 procont węgla 
drobnego i miału.

Reflektanci na ten pozakontjmgontowy droższy 
węgiel zechcą zgłosić n a t y c h m i a s t ,  a najpó­
źniej do dnia 36 b m. włącznie, zapotrsebowazue 
z podaniem ilości, żądanych sortymentów, oraz 
marla na ręce Izby han-Ilowoj i przemysłowej w 
Kiakowie. W zgłoszeniu,tom zechcą .reflektan-ci 
podać także, czy przydzielony węgiel chcą kupić 
wprost z jednej z kopalń górnośląskich, a w takim 
razie z której, wspięcie dl, czy za pośrednie, tiwerr. 
Oddzdabi węgk-w-ego jednego z biuików krajcwych, 
lub grodetów węglowych. Zgłuszenie, będą w mia­
rę możmości tiw.zgiędnioiie po roz.p-U,rżeniu icb 
przez ministerstwo przemysłu i handlu, Oddział 
małopolski w Krakowie i unepektorAt węglowy 
Izba handlowa i przemysłowa zwraca uwagę prze­
mysłowców na możność zaopatrzenia się w  ton spo­
sób już oboor.de w lepszy węgiel górnośląski na 
niosiące zimowo.

* URZĘDY CELNE YV BARANOWICZACH
1 RÓWNEM. Na zasad: io tikładu o repatrjacji, za- 
w-artego dria 24 lutego 19*21 roku między Polska 
a Rc-sją i Ukrainą, uruchomione zostały urzędy 
et luio na stacjach kolejowTch w Baranowiczach 
i Rów nem clla dokonywania czynności urzędo- 
wvoh, związ.anyc-h z repatrjaoja.

* REALIZACJA POŻYCZKI PAŃSTWOWEJ 
Z ROKU 1918. Pt Iska Krajowa Kasa Pożyczk o\. a 
zawiadamia, że, zgodnie z ogłoszeniem swojem, 
umiiesz* r< n«n w numtTze 51 »Monitora Polskiego*
7. 4 marca b. r., przystopuje obecnie do realizacji 
wozystkicłi 5-procentowych asjgnat Polskiej po­
życzki państwowej z roku 1918, zastawionych we 
•wsjsystkieh oddziałach P. K. K. P. i dotychczas 
ric-.wy-ku,pionyc-Ii. Osoby, pragnące zmienić wspom- 
i.lane asygnaty na 5-procentową cRu go terminową, 
pożęmzkę paiittwową z roku 1920, będą mogły to 
jc-szcze m-kutoe>.nić, o ile bezzwłocznie przedstawią 
kwity 7c,stawu we: właściwych oddziałach Polskiej 
Krajowej Kasv Pożvczkc-wej.

* DLACZEGO MARKA POLSKA NIE JEST 
NOTOWANA W PARYŻU? »Le Journal de Polo- 
gne* pfeze- i-Agenco ćconorrJąue et fLnaucićre* 
rc.z.poczęła ciekawe badania na temat, dlaczego 
marka p ilika i korom węgierska nie są notowane 
na giełdzie paryskiej. Autor artykułu na ten temat, 
p. Yves Guyot, zaznacza, że jest w tern jakieś nie­
porozumienie, które -zarząd giełdy winien jak naj­
szybciej usunąć. Twmczasem ani syndykat makle­
rów giełdowych, ani Związek bankierów w Pary­
żu tnie chcą wziąć inicjatywy wprowadzenia markj 
polskiej na giełdę.

* WYSTAWA A R T Y K U Ł Ó W  EKSPORTU Z 
POLSKI W G D A Ń SK U . Powstał projekt urządze­
nia prev iscani.ua jacie jeneralnyon polskim w Gdań- 
J:u lub Zn *ązku polskich kupców i przemysłów'- 
ców w Gdańsku wvstawjr artykułów, nadających 
się do eksportowania z Polski bądź to jako surow­
ce-w, bądź też jako półfabrykatową lub got ywycb 
wyrobów. Celom wystawy jest obudzenie zaimere- 
s<,warnia w-środ licznych cudzoziemców, przybywa­
jących częetc na krótki jrobyt do Gdańska i udzie­
lenie im wyczerpujących infoumacyj o wszelkich 
gałęziach naszego przemysłu. — Byłoby bardzo 
wskazanem, ażeby firmy, interesujące się sprawą, 
będącą na razie jr-ezcze w stad junt. projektu; zech­
ciały sic pcdozumic-ć wprost z attachó handlowym 
przy komlsarjatie jenerałnym Rz iczypospołitej w 
Gdańsku, podując dołdadnie, w jakim zakresie by­
łyby sldcnne wziąć udział w tej w wstawi o.
‘ * TRANSPORT SALFTRY. Z Gdańska telegra­

fują: Na najbliższy czas zapowiedziany jest- tu

*rrr7,ebinia« fal), n a sz . i narz. roi. T III 2501/— 2T‘J9 
•T rze  mia* fafcr. masz. i narz. roL IV 2200*— A tO 1— 
•A utom otor* iab ryka  sam ochodów  21 (36*— 23© ?--
• G órk;;. fab ryka cem entu 6800— 1290'— 1
Gal. akc. zakłady góm . B iersza 5000 — 5? '(?—

T ransakcja  ‘ 6lO0‘— '
•Tcpe-gc* Tow. d la przeds. góra. 7200*— 7509 — 
Polska N afta 1300‘— 35to  _

•  T ransakcja  3 275— 1450*—
E lektrow nia w Sierszy 15(0'— l F * '—

.■ T ransak  ja 1G0(,‘. - tobo* -
•Oikos* T . A. 3600 - B m  -
•Pezct* to w sz . zakl. bud. % u‘— 10U,—
F a ir . przytw  Ruszcz, w Trzebini S3fO'— SSiKT—*
•K ia k r ;*  Zje i  fabr. prretw . wysk. 3(T |l- -  3800“—,
F ab iyka  ponw lany w Ćmielowie 360G‘— SSuTó-s 

W am ty i  dewizy;
Kup. sprz. czeto * .
320‘—  850 —
66-— 68‘—

Dolary c t  Z jed r,.^  
f ra n k i franm skie  
/ r a n k i  szw ajcarskie 
M arki n ien  icakie 
K orony austr. 
K orony czerkie 
Lei rum uńskie 
L iry włoskie

68'— • 72'- 
150 — 160‘-  
ig?5 3S‘75 

1‘45 3'55
U -  1S‘—

> i

13‘50 
1‘40 

12143 
3 STO 
42 —
12 biTri. Obbg. m. Yar

12'50 
1'30 

11‘50 
12*59 
3 8 ' -

G IEŁIłA  WARSZAW =7vA
?7.awy 6% 7 1917 r. trans. 110— 1C8‘50. lis ta  ea»taara« 
\ Y i %  ziem skie za 109 rubli tran s. 23u—2 2 8 , ; Y janf 
232, poszukiwano 226, 5fś W arszaw y trans. 333- 
S32, żądano 3?5, poszukiw ano 331.

W aluty: D olay 8t. Zjedn. g o tć trk a  trans 850— 
840, sprzedaż 850, kupno 825, N «wy Y ork c-zek: i r tu *  
845, francuskie franki czeki trans. 73 '40—72,_ bank i 
szw ajcarskie czeki tran s 154 fun ty  szterlingi czek: 
trans. 3425- -3420, sprzecukż 8450, kupno 3359, „ark  
nism iockie czeki trans, 14—38*85, sj rzeda- 14, kunw  
13T)0, koror.-jr austr. czc-ki trans. 1‘50— 1*45.

A kcje w arszaw skie: BfuA handlow y 1—8 em isji 
1450, K redytow y w arsząw ud  1—3 hnasja  2570. 5 en. 
2650. Bank -.achodni 5 em kj» 122p- -i2u). Lilpop-Raa- 
Loew cnstein 1-2 em isja 26/5—£7.10—£550. Itud/.tó 
20100— 19S03, ctaracliow iee 1—2 eefteja 6575—6425— 
34£0, T o - . zakladoy. _ żyrardow skich 315C0 Żcgluąą
1—2 em isja 2200--; 2225, 4 emisja £!W— lim, 
Burknwski 1—6 emisja 1575—1525. Bra - i , Jabrkow 
scy 2000, Firley emisja z 1921 r. 8G0—67/' 'itirwio-. 
(kie zakłady 7409, Drzewny przemysł i hanie! 1756— 
lS50. Fui&ka Nafta 1—2—3 emisja. 1000--1725—
1685* , __

GIEŁDA LWOWSKA z 12 bm.: Kubta cars-ae lOOr 
400—470, 500: 260—2‘*0. d -obne 150-^00, ruble dmą- 
rkit) * 9G0: 60—80, 250: 50—6/ karbowańce 4—A 
Tierenki 25—30, grzywny po 500 i wyte, 6—9, ira tó  
frtincuskie 65—70. Ezwajiiarskie 135—155jluuty szi**' 
lingi 5100—3400, dolary wnerykańskio 804toST,h* 
iiadyjsk.c 630—740. marlo m*xiiock o 1000: 130U 
14(10" setki 1200- -l"(r0, drobne 1 ltto—120"_ lei rawuft 
ss;ie‘500. 1275—1375, lei drobne 1175—1275 Itry yte- 
sicie 35--40, korony cze-Jrie 1175 - *275. drefen  ̂ 107; - 
3375, koron7 austrjackie 120 — RO. Dfreizy. Londyn 
S300—3500, Paryż ....— 70. Zurych 135- -155, Praga 
3245—1345, trans. 1295, 9Vj^sfi 140—160, Bi-dm 
1300—1400 trans. lS-50-̂ 1365, Kowy York 800—850 
Bukareszt 1300- -14007

O cpotńedzialny ird  k^er
M IC PI A Ł X O Ń O P IŃ  S K I. 

NAKŁADEM 
WYDAWNICTWĄ . NOWEJ  R E F O R M Y “

. SpóHd z ogT. odp.

lVadesIaxse»
lA rtjk a ly  w tyra dziale nie pochodzą od RcdzkcjlJ

W S Z C Z A W N I C Y  oraynuje, jak zwyblt 
Dr KALIKST W Ł Y Ń S K I  

2748 3 lekarz zakładów”

DZIS 0  „MCI

WIELKI MAMUT ffiSTK9CZN9 
W S MtlCH

n ^ rł v

PCDZIEKOWANIŁ.
\YPanu Drowi MaksyTnlljajiowi Rosemu, to 

karzowi maiorowi Wojsk Ptoiskioh, za bezmta 
rosowmą pomoc, udzieloną Maacsuwi Statterow*. 
członkowi niaszego klubu, na tej drodze składa 
serdeczne podziękowanie

2822 WydcfeJ Tow. Sp. »J«(trzenka*.
SKLEP W ŚRÓDMIEŚCIU z urządzeniem 

I WSPANIAŁEM OKNEM WY STAWOWE M. 
nadający się także na biuro handlowe, kantor 
wymiany i t. p., DO SPRZEDANIA. ZnłoKzenia 
jK>d: »G!óv.Tta arteria* przyjmuje Administra- 
cja »Nowej Reformy*. 2765

WKŁADY NA PŁASKĄ STOPĘ 
TRZEWIKI TENNISOWE 
PIŁKI DO FOOT BALLU

D ro tra 4x”--Krafe:ów«



« r  1 1 0 N  O W  X  f l K F O R i H X Sobola 14  Maja 19 21

g>ja u - .u  l a t a l i  js e a ia u  poszuka ie 
posady do trwarzj, stwa lub do 

dzieci w wieka 4—8 lat, tak ie  na 
">'jazd. — Zgłoszenia pod „G - do 
binra ogłoszeń Feliksa Stattera, 
Kraków, al. Grodzka 13. 2790

Od sprssctenia
aacy i skrzypce koncertowe, Mikul. 
łka, Podg rze. nlica Stroma 1. 8- 

2817 1 2

;? i:£ 6 z k a n ie : pokój i kurhnla 
1 d  e komfortem w Tarnowie, i i -  

mii-nię na podobne r< Krakowie. — 
Zgłoszenia listowne po i „K . W.“ 
.lrzyjmnje Administracja „ Vowej 
tteforiay*. 278-1 1 2

Adwokat Dr Silber w Rze- 
izowio poszukuje rutynowa- 
icgo 27S3 1 2

koncypienta.
wJnrżJj lab wvdz:erżawię natych­

m iast mały tadynek fabryczny 
lab 2 w.oksze obi aoje w Krat-o- 
wie, nadające się do uataw icria 
precyzyjnych maszyn, motorami pę­
dzonych. — Zgłoszenia: Skrytka 
pocztowa 10, Kraków 1. 2785

D; !iis!aw \m
o. r-sy&ient K liniki chorób kobiecych 
[Jniw. l-vow. ordynaje, jak co roku, 
» Krynicy, wilia pod „Trąbką*. 

•  £803 1 5

R e a i a k n j e  sf<5 nauczyciela ;źy- 
i r  da), słnchacza oniwersy łetu, do 
dwóch chłopców w wieku ia t 9 i 13, 
klóryhy stale przy rodzinie iej za­
mieszka! i mógł chłopców przygo­
tować do 1 i 8 kiasy girnn. O ,le 
caaozyciel w Krakowie Etidjoje, 
m lie .'we razy tygodniowo do Klu­
kowa dojeżdżać. — Wynagrodzenie 
według umowy, mie8zkan’e wraz 
i  utrzymaniem. — Zgłoszenia pod 
B. Salomon, Tarnów, ni. Pocztowa 12.

27 u 6

LW O W S K A  F A 3 H Y K A  O B U W IA , S P O L K A  A K C Y J N A
Na podstavviG uchwały Zwyczajnego W alnego Zgromadzenia z dnia 10 marca 1921 r„ zatwierdzonej przez 

ministerstwo przemysiu i handlu oraz ministerstwo skarbu „reskryptem z dnia 16-go kwietnia b. r., ogłoszonym  
w ^Monitorze Polskim* Nr 9 ł z dnia 28 kwietnia b. r., przystępuje B ada nadzorcza

do podwyższenia kapitału akcyjnego i  Mkp. 1,750.000 da Mkp. 7,000.000
przez 'emisję 87.500 sztuk nowych,; na okaziciela opiewających akcyj, nom. wart. Mkp. 140— każda, na następujących

WARUNKACH SUBSKRYPCYJNYCH:
1) Dotychczasowi akcionarjusze m ogą objąć na każdą 

akcję poprzednicn emisyj trzy nowe akcje, po kursie 
Mkp. 600'—. *

2) Nierozebrane przez dotychczasowych akcjonarjuszów  
akcje oddane będą nowonabywcom po kursie Mk. 1.500;

8) Cenę kupna należy w całości złożyć równocześnie 
z dokonaniem zgłoszenia gotówką, z dopłatą Mkp. 
50'— na koszta konfekcji od każdej nowej sztuki;

4) Akcjonarj usze winni przy zgłoszeniu praw poboru 
przedłożyć swoje dawne akcje, celem uwidocznienia 
na nich wykonania prawo poboru;

5) Termin subskrypcja upływa dla dotychczasowych 
akcjonarjuszów z dniem 20 maja 1921 r., dla nowo- 
nabywców z dniem 31 maja 1921 r., z tem, że spó­
źnione zgłoszenia nie zostaną uwzględnione.

2306

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ
Polski Bank Przemysłowy, oraz jego oddziały w Eo- Jjf 

rysławiu, Dąbrowie Górni yzej, Drohobyczu, Gdańsku, 91 oaciziai w
Jaśle, Krośnic, Krakowie, Rzeszowie, Sosnowcu i w Stryju. fjj - Bank Przemysłowi

Powszechny Lank Kredytowy we Lwowie, oraz jego 
oddział w Krakowie. ’ »

Warszawski w Wa rszawie.

sairea«Eate«BftflHEaaBaBnBEB

?p
I

OLNKCZYCHFABRYKA PŁUGÓW i MASZYN
s . - a , w  k r a k o w
P O D A J E  DO W IA D O M O ŚC I:

1) że kupon dywidendowy za rok 1920. w kwocie 140 marek 
polskich, wypłaca Polski Bank Krajowy, oddział wr Kra- £»)

kowie; jg,
2) że akcje II emisji zostały już wydrukowane i będą wy- ^  

dawane, za przedłożeniem tym czasowych poświadczeń,
fr* ^>rzez Polskie Towarzystwo Handlowe, Ś. A. w Krakowie, 
w  u l Sławkowska 1. 2570 |p

R A D A  Z A W I A D O W C Z A
Towarzystwa akcyjnego „Polski G lob '' 

Towarzystwo transpudowo-handiowa S. A. w Krakowie
ma zaszczyt zaprosić pp. akcjonarjtiszów na

Waioe Zgromadzenie Akcjonarjuszów
które ma się odbyć i l i ń a  2 8  m a j a  1 9 2 1  r .  o godz. 4’/, po poł. w eaii 

ob.ad krakowskiej Izby handlowej i przemysłowej przy ul. Długiej 1.
£ 'c r z q d e k  o b r a d  o h o l m u j c  n a s f ę p i s j s r e  s p r a w y :

1) Odczytanie pm okóła nadzwyczajnego "Walnego Zgromadzenia z dnia 15 
sryc.2nia 1931 r.,

2) Sprawozdanie Dyrekcji i Rady za\ńadowezej z czym sści za rok admiuisiracyjny 
19S»;

3) Sprawa zamknięcia rachunkowego i bilansu, orar użycia czystego zyska;
4) Sprawozdanie rewizorów i udzielenie ahsolutorjam;
5) Ustaleń e wysokości marek prezencyjnych dia Uady zawiadowczej;
6) lichwa,cnie wynagrodzenia ula rewizorów rachunkowych;
7) Wy bur dwóch rewizorów i dwóch zastępców na rok aduunisirŁcyjny 1921;
8) Wiiiofk'.

W yciąg ze statu tu .
§ 22. Celem wykonania prawa głosowania, należy z’oźyć akcje, uzataduia ' 

jo.ee prawo g esowama, do których mogą nie być dołąctono arkusze kuponowe, 
najpóźniej na 8 dni przed terminem Zgromadź-nia Walnego.

Zamiast akcyj. megą być przedstawione dowody zastawowe polskich 
instytucyj kredytowych, działających na mocy zatwierdzonego przez rząd sta­
tutu, utwierdzające przschowywan e akcyj (z wyszczególnieniem numerów). 

Akcje te lnb dowudy, winny być złożone w kasio Spółki.
Akcjonahjuszu, którzy wykazali w ten sposób swoje prawo głodowania, 

utrzymają imienne karty  legitymacyjne z wymienieniem ilości złożonysh akcyj 
(  przypadających na nie głosów.

Leg tyraaoja może być odstępowana jedynie pełnomocnikowi, należycie 
uprawnionemu.

Każdemu uprawnionemu do głosowania s.lrcjoaarjuszowi, należy dozwolić 
ma żądanie przeglądania rpiau w biurach Spółki, począwszy od -hw ili zamknię­
cia sp su akcjonarjurzów, którzy złożyli swe akcje przed Zgromadzeniem W alnem.

Na kużdo-o Zgromadzeniu W alcem należy wyłożyć apis obecnych akcjo- 
nar.arzów  lub n a  zastępców, z wymienieniem naiw iska ich i tr.iej.oa zamie­
szkania, tudzież ilości akcyj, złożonych przez każdego z nieh i ilości głosów, 
dłużących każdemu. Każdy akrjooarjusz lub zastępca akcjonarjusza, obecny 
ma Zgromadzenia Wainem, ma prawo przeglądania t-go spisu.

Wykaz złożonych akcyj oraz akcjonarjuszów, mających prawo głosowania, 
fcależy dołączyć ao protokółu Zgromadzenia W alnego. 2770

r i  Sć i

SPRZEDANIA
1 prasa rewolwerowa do wyrobu dachówek, wyrobu fabryki 

w Bernie 2778 9 3
1 komin żelazny 21 m wysoki, 700 ram średnicy.

Fn&ryka inaszyn M. Kae^ek
Spółka z ograniczoną porgką

u l .  S z e w s k a  9 .SCra k<5w

i

JUZ WSZĘDZIE DO NABYCIA:
KCi ID0P przeciw molom, znakomita mieszanina; 
BIASCH8L fi o czyszczenia białych bucików; 
SZ49ABA8DYN przeciw karakonom (zielony)
PA 17R na machy, „Morka Muc!dK Talerze; 
KONSERWGL do konserw, ja j, „Świat łia rk a 11 

hurtow nie w ysyła

==n

F. BAKLARZ, 0HEK1S0ZNE WYROBY
\ \  K R A K Ó W  D Ł U G A  3 1 .
li:—  -------

' I
j© r?

m i
& &

Uli I l i
zdobywa ta oszczędna i praktyczna żona, która ni© Oddaje 
sztywuei b.elLiny po za dom, kcz prasuje ją w domu krochmalem 

błyszczem „SgSSAWY11 z białym niedźwiedziem. 
Sposób niycia na każdej torebce, do którego łatwo sie zasto 
aować. — Dostać wsz<jd;-,ie. — Wystrzegać »hj ufiśladowuictw.

2757 1 2

w  ónmiuffij slswy
m yzJćo „U pe5fi!t“  prze.

jakością wszelkie 
EOft* ii.ijEnmccirjij* myilłf toatero-

» »  ^łJiiow^-m Jecza**: . a w ia t*  y ’
W *“,  _G D o.^ jrJ. . w e '1 k u ie  rr.znwę V j»sl

fw y rft Jrąoieło p ro t tk ł  > m » c k
<J« fcrjtastyM, » o i ,
p tłtflJtŁ  ji YTy*.,tr: fm :v jh ix  OZ!‘}mj, jy  ? ]

ŁlgrnZile* i tiaby jj, 30
najlajjMa re*pow«i«KK»*Rzi* 
itt « k;-. ’ iw

oj
CK

poczta, te% ra f  w miejscu, stacja kolejowa Dunajów, Mało-
DOlskR. WłilSISflS^. ,T«rZP..nn l i r  PA^Aptiarm Tiinroc'/'! \t7c»7 te cif Irinpolska, własność Jerzego itr. Potockiego, zaprasza wszystkie 
firmy nudowiano do przedłożenia planów i kosztorysów, 
po ooejrzeniu objektu do budowy młyna turbinowego 
wodnego z tartakiem, gorzelni i bicwaru. Dotyczące oferty 
wnosić należy jak najrychlej do zarządu dóbr kluczowych 
w Pomorzanach, z podaniem referencji. 2804
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GENE88LIIE HSW SI®

s A ie c n e s f e *

B• \
najnowsze 6/20 HP. z dynamo, automatycznym 
przyrządem do puszczania motoru i specjalnma 

ujęciem resorowania Rolls-Royce

DO O D D A N I A
— — zamożnej firmie. — —

SE1.SE ŻU79ML GES.
W IEDEŃ, I , S T U 3 ENRING Nr 4 . 

F oźądans osobiste p e rtra k ta c je .
2729

ae
F a b r y k a  g a r ^ a a tc z a y D h  e le r ^ e a ić w

FiłSLIf ® ^!tj i i  S iŁ C I f e S i  a * 9 * 3  

W arszaw a , u l. FclarszaSuaw slia 234, teiskon  2 30 -43 ,
dostarcza 0451

e lezueatów  gaW auiozayŁiłi do telefonów, telegrafów 
1 dzwonków, typu Leclauchobi, Modiugera, Celland’a, K uegera, 
jak również b a le ry j  K i& sioukow /a lj m ark ś  ,,S th a w a H!

Około 6.000 ko mydła
da n.yci_, t. iw , Schin.craeife, po 
iż ;* wiąt ORrek sa 1 kg, do sprz--

uToa 
2789 1 2

•Unlfc. Firma „8wiat»p*jk“. 
Groi»k» 15, telefon 280.

s ^ r z o t ła n ia  
jr łw is  nowy. 

19, l i  piętro.
D*, rower

Ul. K aD on‘cza 
27(#4 2 3

2 wtfmm suRoefiedy
karoj-iimie ńo nabycia a to: „Fro- 
«**' P7,fHS 8. K. nedzwyciaj do­
bro; kiiiol rotatri, z pokryciem do 

i -  *  larooerj ■>, ’ przyborr 
* **<ękA*rpł«si^ 10 węży, 8 o-.on 

a /i*  $ Ł  otwarty 6 węży 
i l  -  Chojnice, Fomorie.
Jolja** febreiber £774 2 j

p rE ofoJebśc^rsS iro  
*3 * f-MjaiokGin. laku łs  n a J a j ą  

•  Hi f j  (Je c.Jożci naieieć
siął-ik, wlr^r-kanio: t.- ij pe- 

koja, saebska, komleit, trzG a le - 
trtoieff. 1.-ti.* C-itownc zgłasieaia 
poi J r t^ z s c i l j jb ło r s tw d ' 7 3 0 “ do 
Mn>a ogłoszeń „Lot“, ni. Szewska 
1. 18. 2778 2 2

okazyjnia ćo tpczesania. tYiado- 
mtsii w kUmlnlstracji „N. Reformy'
P«4 ,J o r s o p ia n “, 2161

't? a |w y 4 s i ;e  c s n y  za garderobę 
a j  \  c z jw a a ą  w  leps.-y™
I „ w łły y  z lan i, płaci Schmaua, 
HrakOw, bj. Sisroka 22. 2736 2 20

P ie rw sza  po lska  a g en c ja  publiczna

k* uR 'w , oL  Er n i s k a  3 2 ,  II p, 
poi«ia u  »pr*i aa Palaiaom z Ame- 
rjLt *ir*g»aaa>t'*a, kamienico, willa, 

t i  ?. w iębno majątki. 
Żytzfrwaj 1 bezpłatnej porady we 
wjzyłtklrh iprewach aditinistra- 
oyjnych udziclz pierwsza polak* 
agencja „ A n S U S 1' w Krakowio. 

1949 7 0

Pierwszorzędny
Zakład krawiecki

pod firmą

Jćzef Eross
c h c r Pań ska 1. 9r pr-n ;ci uica 

A u d rs e ja  P o to c k ie g o
p rz jjin rje  zamówienia zm aterja łó r 
dostarczonych i wykonują dokładnie 
według ostatnich wzorów angie) 

skich i amcrykańikich.
C ory  prsystS jiaB .'

2635 2 2

i f l i  IlilflM
dla pozyskiwania abezpioczeń od 
krańsieży. za wysoką prowizją przej­
mie poważna Towarzystwo, Z gło­
szenia s podaniem referencji pod 
„U&ozpfecsenta od bradŁfaśy“ 
przyjmuje Admin. „N. Uftioru'^*'. 

26?8 2 i

SSłuchacz "iloic-fjl przyj mia 
i lekcje w zakresie niższych klar 

szkół średnie!;. — Zgłoszenia pod 
„Eforepciytor“ przyjmuje A«mi- 

„Nowe, rŁelormy'. 9730rtfSTftoja
* 4 t a s i .  k a ń s k ie  tr ć : o j ,  angiel- 

Rk e kalki do maszyn pisarskicu 
Ulica Kapucyńska 3, lewy pa.ter. 

2679 3 3 •

Księgarnia katsilska
Bralsew . a i. F ło rjsń .łk a  1 
otrzymała na. skład kilkanaście 
o c t a t s i c h  e g iŁ S ip ia rz y
dzieh

K. B arS eszsw icz . Księga 
pamiątkowa Konstytucji 3 ma­
ja. Cena 3 tomów 50 Mir.

X. S a r to sz e w łc z . Anty 
senaityzin w Polsce do końca 
XVII wieku. Cena 120 Mk.

(Oba te dzieła oduawna są 
wyczerpane w handlu Księ­
garskim). 2460

liii 11113 lUBm
męską i damefcą, obuwie. Zawiado­
mienie pisem.no lub nstne. Interes 
chrześcijański. Prezlerowa, oiioa 
Szczepańska 5, I p , w  G licy n ia .

43 40 40

KOM PLETNE URZĄDZENIEw
w doskonałym stanie, do fabrykacji

TUCZNEGO
JEST DO SPRZEDANIA.

Produkcja 4.000 kg w ciągli 8-miu godzin.
Zgłoszenia przyjmuje Biuro techniczne „Prosną" 

w Kaliszu. 2781 ♦

r,'.' . 'i \  -T J żSłb, f , -<& w 42 'łL tir.

TŁUSZCZÓW, OLEI, KALAF0NIJ
dla przeniyslu mydlarskiego i teastylnego dostarcza wagonami i w mniejszych ilo­
ściach ze swoich magazynów vs KraKowie, Lwowie. Warszawie, Łodzi i Gdańsku

POLSKIE KWSIYSWO HANDLOWE S, #.
Zarząd główny: Kraków, ul. Sławkowska L. 1.

O d d z ia ły :
Warszawa, ul. Świętokrzyska 27; Łódź, Hotel Yictoria;
Lwów, ul. Kołłątaja 8; Gdańsk, Hundegasse 46.
Adres telegraficzny. TOHAN Prosimy żądać ofert.

i

K m m t
100— lOO.OOO marek pot^ebny do uruchomienia fabryki 
O d '.wypożyczenia wysoki procent, i potrzebne zabezpieczenia 
Zgłoszenm pod „Wystfki procszst1* pmyjmnje Administra­
cja „Nowej Reformy*. 27=8 i  2

r

a'

S T A Ł
N A R Z Ę D Z I O W Ą  i K O N S T R U K C Y J N Ą

znanycł hut:
*P0LDI“,„ R0EHLER**, „SCHM1DT“, „SCHUEl Lł R’
w gatunkach, wymiarach i ilościach w yszc /egtjniouych  
w specyfikacji, wysyłanej e* k»2o». żądauic — poleca 

ze swoich KkłaAc-w .̂ g -̂ j 3
Biuro h an łlaw e ,  inźynier^ije i to c h n ic in o - le śn e

99*10 JcŁ X J
Warszawa, Aleje jerozo imakU 3 ' Tel. 110 20,103-213

Adres telegraficzny: „TRCD“, Warszawa.

Ważne dsa szkól!
Poczet królów polskich

obraz barwny 74X100 cm, artystycznie wj-konany wodług Jana Ma 
te jk i z oryginałów proL 8tnracw ski«^* i l *p><e«kleno, 

nkazał Bię nakładem i& 's>oa m * la n >  w otiM aŁ  Ueuryk Frist
Kraliim -SI— Ż *4.t & Ą ę

Cena wraz z cpłatą od prze m tb, »tv iT  £1  - pwmarts ( « «  Mk
Księgarnio, kupcy, uczelnio 1 zai/sdy  woj&ęowe oLti .LaajĄ opo*t

KURSA PRAWNICZE „
02 i)

LEGES 11

2240 8 0

2713 2 5

KRAKOM W . 32. U. P.
godrlej arw;fcrw». <e - f i  • e* 3—5

ł . J .  z r e e r g a n iz o w a n s  p»?r » » •  ' ł *♦»»>»* p r z y j o t o ł ł j ̂ /̂  J f / . ,  ;H -r* t |Sf'. "ł-wjf-* -* I r* *A 1^**; 
pł.Â /r*, — i£--rA-J-> In*.*!*:

W Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 1* 10, R z ą d c a  D r u k a m  L . K  G ó r s k i


